
Spotkanie 
delegacji Sejmu PRL 

z posłami duńskimi
Na Zamku Christianborg w 

Kopenhadze odbyło się w śro­
dę robocze spotkanie polskiej 
delegacji sejmowej pod kierów 
nictwem marszałka Sejmu 
Stanisława Gucwy z posłami 
reprezentującymi wszystkie 
frakcje polityczne parlamentu 
duńskiego. (PAP)

Jednoczą tradycje
łączy przyjaźń

Zapraszamy 
do nowej dyskusji 
Dzisiaj rozpoczynamy na 

łamach „GŁOSU” nową dy­
skusję. Dotyczy ona naj­
istotniejszych spraw młode­
go pokolenia, jego perspek­
tyw życiowych. Idzie nam o 
to, jak sami młodzi — za­
równo ci, którzy już pracu­
ją, jak i ci, którzy jeszcze 
się uczą — widzą przyszłość 
kraju i swoje w tej przyszło 
ści perspektywy życiowe. 
Te perspektywy, jak i miej­
sce i rola młodych zostały 
jasno określone w uchwale 
VI Zjazdu PZPR, wytycza­
jącej program dalszego spo­
łeczno-gospodarczego roz­
woju kraju.

Chcemy zaprezentować 
poglądy naszych Czytelni­
ków. różnych generacji, ale 
zwłaszcza młodych: robotni 
ków, rolników, inteligen­
tów na temat tego, jak wi­
dzą swoje szanse w budo­
wie Polski nowoczesnej i do 
statniej, jak wiążą interesy 
ogólne kraju i narodu ze 
swoimi własnymi, jakie wi­
dzą dla siebie zadania i moż 
liwości realizacji swoich ma 
rżeń.

„Młodzi wobec przyszło­
ści” — to dyskusja, w któ-

z

Wywiad E. Gierka przed dzisiejszą wizytą w Bułgarii
Polsko-bułgarskie stosunki przyjaźni i współpracy zyskają 

w tych dniach nowy impuls- Wizyta polskiej delegacji partyj­
no-rządowej — z I sekretarzem KC PZPR Edwardem 
G i e r k i e m i premierem Piotrem Jaroszewiczem 
w Sofii stwarza okazję bezpośredniego przedyskutowania pro 
blemów dalszego rozszerzenia i pogłębienia współpracy go­
spodarczej, naukowo-technicznej i kulturalnej między Polską 
a Bułgarią — krajem, z którym łączy nas słowiańskie pokre­
wieństwo, wspólna droga socjalistycznego rozwoju, wspólna 
ideologia, ustrój, walka o pokój i socjalizm.
Ze zrozumiałą satysfakcją i proc, i przyrost przeciętnych 
dużym uznaniem śledzi się w realnych dochodów ludności o

Polsce dynamiczny rozwój buł- 25—30 proc.
garskiej gospodarki. W po­
równaniu z 1939 r. Bułgaria 
36-krotnie zwiększyła swoją 
produkcję przemysłową, dwu­
krotnie wzrosła produkcja rol- 
najWytwarzany dzisiaj w po­
łowie przez przemysł dochód 
narodowy Bułgarii wzrósł w 
latach powojennych sześcio­
krotnie. W bieżącym pięciole­
ciu planowany jest dalszy 
wzrost produkcji przemysło­
wej o 60 proc, i rolnej o 20 
proc., co pozwoli na zwiększe­
nie dochodu narodowego o 50

Spotkanie weteranów 
ruchu robotniczego

Bułgaria staje się coraz cen­
niejszym partnerem wymiany 
handlowej i gospodarczej. Od 
wielu lat rozwija się pol­
sko-bułgarska współpraca w 
przemyśle stoczniowym. Istnie 
ją plany rozszerzenia współ­
pracy kooperacyjnej w prze­
myśle samochodowym, elektro­
nicznym, precyzyjnym, che­
micznym i lekkim. Zacieśnia 
się wzajemna współpraca na­
ukowa. W rozwoju wszystkich 
form polsko-bułgarskiej współ 
pracy istnieją jednak nadal 
niewykorzystane rezerwy. O- 
becnie Bułgaria jest naszym 
piątym pod względem wielkoś­
ci obrotów partnerem handlo­
wym. W bułgarskim handlu 
zagranicznym obroty z Polską

Polsce po VI Zjeżdzie, pracy 
ideologicznej naszej partii, 
działalności Polski na arenje 
międzynarodowej, współpracy 
krajów wspólnoty socjalistycz­
nej w ramach RWPG oraz o- 
siągnięć i perspektyw współ­
pracy między Polską i Buł­
garią.

W końcowej części wywiadp 
E. Gierek podkreśla, że w cen­
trum uwagi zbliżających się 
rozmów w Sofii będą proble­
my dalszego rozszerzenia i po­
głębienia współpracy gospo­
darczej, naukowo-technicznej i
kulturalnej 
krajami.

Telewizja

między naszymi

Bułgarska w głów
nym dzienniku o godz. 20 po­
informowała wczoraj o przy- 
jeździe 9 bm. z oficjalną wizy­
tą przyjaźni polskiej delegacji 
partyjno-rządowej oraz podała 
życiorysy Edwarda Gierka i 
Piotra Jaroszewicza.

Po dzienniku nadano prze-
prowadzony Warszawie

W związku z 55 rocznicą

rej liczymy 
współudział

na szeroki 
Czytelników.

Oczekujemy Waszych li­
stów. Piszcie, co sądzicie o 
tych sprawach, które sygna 
hzujemy w serii artykułów 
inspirujących tematykę dy­
skusji (pierwszy — dzisiaj 
na str. 3). Jak zwykle usta­
nawiamy fundusz nagród w 
wysokości 10 tysięcy zł. Wa 
sze wypowiedzi zamierzamy 
drukować w całości bądź 
we fragmentach.

A więc czekamy na listy 
(na kopercie prosimy dopi­
sywać „Młodzi wobec przy­
szłości”).

W organizowaniu naszej
dyskusji
ZWIĄZEK

współdziałają:
MŁODZIEŻY

SOCJALISTYCZNEJ i 
ZWIĄZEK MŁODZIEŻY 
WIEJSKIEJ, ZRZESZENIE 
STUDENTÓW POLSKICH 
oraz ZWIĄZEK HARCER­
STWA POLSKIEGO.

Wielkiej Rewolucji Paździer­
nikowej i 50-leciem Związku 
Radzieckiego, odbyło się wczo 
raj spotkanie grupy wetera­
nów ruchu robotniczego.

W czasie spotkania I sekre­
tarz KW PZPR Jerzy 
Zasada wręczył wetera­
nom listy z pozdrowieniami 
od kierownictwa Komitetu Cen 
tralnego partii. Poinformował 
też weteranów o aktualnej 
działalności i zadaniach woje­
wódzkiej instancji partyjnej 
w zakresie zagadnień ideowo- 
propagandowych i gospodar­
czych.

Weterani ruchu robotnicze­
go w rozmowie wracali do 
wspomnień, a także podkreśla­
li osiągnięcia Polski Ludowej.

Jerzy Zasada przekazał przy 
byłym na spotkanie — życze­
nia długich lat życia dla do­
bra społeczeństwa i partii, 
oraz złożył wyrazy uznania za 
ich dotychczasowy trud w dzie 
le wdrażania idei Wielkiego 
Października, (c)

zajmują 
Zgodnie

czwarte miejsce, 
z przewidywaniami

przez sofijską ekipę telewizyj­
ną wywiad z członkiem Biura 
Politycznego, sekretarzem KC 
PZPR Franciszkiem Szlachci­
cem. (PAP)

R. Nixon ponownie wybrany
prezydentem Stanów Zjednoczonych

Wybory przeprowadzone 7 bm. w Stanach Zjednoczonych 
zakończyły się zwycięstwem dotychczasowego prezydenta 
Richarda Ń i x o n a —■ przedstawiciela Partii Republi- 

\ kańskiej. Wynik ten nie wywołał zaskoczenia ani w Stanach 
Zjednoczonych, ani za granicą- Natomiast pewne zaskoczenie 
wywołały rozmiary tego sukcesu.
Zwraca także uwagę fakt, 

ze Partia Demokratyczna wy­
grała wybory do Kongresu, 
P^-ez c?- rz-dka w historii Sta­
nów Zjednoczonych sytuacja. 
w której j^dna partia rządzi 
w Białym Domu, a druga w 
Kongresie. przekształca sie 
ostatnio w stan permanentny.

Z danych, jakie napłynęłv w 
późnych godzinach wieczór-

Zachmurzenie duże z większymi 
Przejaśnieniami. Miejscami, zwłasz 
cza w południowo-wschodniej po- 
r=^e kralu. onady deszczu. Tempe 

tura maksymalna w granicach 
12 st. Wiatry umiarkowane, na 

Północy okresem; ^nść silne, z kie 
runków zachodnich.

nych, w środę, uwzględniają­
cych 95 procent oddanych gło­
sów wynika, że Nixon otrzymał 
44.602.042 głosów, tzn. 61 oro- 
cent. a McGovern — 27.807.730 
głosów, tzn. 38 proc. Nixon 
pokonał swego rywala w 49 
snośród 50 stanów. Podczas gdy 
McGovern zapewnił sobie suk­
ces tylko w stanie Massachu­
setts i w stołecznym dystrykcie 
Kolumbia. Zwraca również 
uwagę fakt, że prezydent Ni- 
xon jest pierwszym w historii 
USA kandydatem, który zwy­
ciężył w 11 stanach południo­
wych. gdzie w ubiegłym wieku 
powstała konfederacja Połud­
nia walcząca z Północą.

Podział mandatów elektor- 
skich jest następujący: Nixon 
— 49 stanów z 521 mandatami; 
McGovern 2 stany z 17 manda­
tami.

Dokończenie na str. 2

bieżących planów gospodar­
czych, wartość polsko-bułgar­
skich obrotów hąndlov/ych 
zwiększy się w 1980 r. dwu­
krotnie i powinna osiągnąć po­
ziom 4,5 mld- zł dewizowych.

Dalszy rozwój obustronnie 
korzystnej współpracy między 
Polską a Bułgarią stanowi 
istotny czynnik pogłębienia i 
umocnienia integracji całej 
wspólnoty socjalistycznej w 
ramach RWPG.

W centralnym organie KC 
Bułgarskiej Partii Komuni­
stycznej „Rabotniczesko Dęło” 
ukazał sie 8 bm wywiad I se­
kretarza KC PZPR Edwarda 
Gierka, udzielony redaktorowi 
naczelnemu dziennika, człon­
kowi Sekretariatu KC BPK 
Georgi Bokowowi. Dziennik 
zaopatrzył wywiad, który uka­
zał się na pierwszej stronie, 
tytułem: „Jednoczą nas bogate 
tradycje, łączy nas mocna 
przyjaźń”.

W wywiadzie E. Gierek od­
powiada na pięć pytań. Doty­
czą one głównych kierunków i 
osiągnięć w rozwoju socjali­
stycznego budownictwa w

Milionowa tona aluminium
8 bm. nasz przemysł aluminiowy 

wyprodukował milionowa od chwi­
li swego powstania tonę aluminium 
hutniczego-

Polskie „Dni" w Rostocku
W Rostocku — mo^kiei stolicy 

NRD — rozpoczęły sie w środę 8 
bm.. polskie .Dni Gospodarki Mor­
skimi i Kultury.

Rozmowy Finlandia - NRF
Finlandia i NRF roznoczeły w 

środę w Helsinkach rozmowy w 
sprawie nawiazania pełnych sto­
sunków dyplomatycznych.

Przedkonferencjąbezpieczeństwa
W siedzibie NATO w Brukseli 

ogłoszono w środę 8 bm. komuni­
kat akcentujący formalnie nrono- 
nowana datę rozpoczęcia 22 listo­
pada wielostronnych rozmów 
Wschód — Zachód, na temat eurn- 
nejskie.i konferencji w snrawie bez­
pieczeństwa i wsnó!nracv.

Nota Jugosławii do rządu Austrii
Pełniący obowiązki związkowego 

sekretarza snraw zagranicznvch, 
J. Pełne wrećzvł w środę amba­
sadorowi Austrii w SER! A. Otto 
notę rządu jugosłowiańskiego do 
rządu Republiki Austriackiej w 
związku z wydarzeniami w Karyn- 
tii.

• Dyskusja nad projektami: 
kodeksu pracy, NPG, budżetu

• Cena „Polskiego Fiata 126 p“
Posiedzenie

Rody Ministrów
8 bm. odbyło się posiedzenie 

Rady Ministrów, w którym 
uczestniczyli członkowie Prezy­
dium CRZZ oraz przewodni­
czący prezydiów WRN.

Rozpatrzono wstępnie projekt 
kodeksu pracy, którego gene­
ralne założenia przedstawili: 
przewodniczący CRZZ — Wła­
dysław Kruczek i wicepremier 
— Franciszek Kaim.

Rada Ministrów rozpatrzyła 
także projekt Narodowego Pla­
nu Gospodarczego oraz projekt 
budżetu państwa i planu kre­
dytowego na rok 1973.

Przyjęto uchwałę, ustalającą 
cenę detaliczną małolitrażowe­
go samochodu osobowego ..Pol­
ski Fiat 126p” w wysokości 69 
tys. zł. (PAP)

Pakistan wycofuje się z SEATO
Rząd pakistański oświadczył 

oficjalnie w środę, iż postanowił 
wycofać się z organizacji Paktu 
Azji Południowo - Wschodniej 
(SEATO).

Kongres Socjalistów
9 bm. w Genui roznoczvna sie 

XXXIX Kongres Krajowy Włos­
kiej Partii Socjalistycznej PSI. W

RAP RADIOdNF.WrTEt EFONEM 
RADpjNE W^-l//)NEM£AP

pap

obradach uczestniczyć będzie 600 
delegatów, renrezentuiacych około 
300 tys. członków partii.

Porozumienie Austria - CSRS
Minister handlu z-agranicznego 

Czechosłowacji A. Barczak oraz
minister 
Austrii.

handlu przemysłu
Staribacber nodnisali

długoterminowe porozumienie han 
dlowe między obu krajami na lata 
1973—1977. Austria jest drugim po 
NRF partnerem handlowym Cze-

Na zdjęciu: moment parafowania układu.
CAF — UPI — telefoto

Nowy etap w historii NRD i NRF

Parafowanie układu
o podstawach stosunków
W środę po południu w Federalnym Urzędzie Kanclerskim 

w Bonn nastąpiło parafowanie układu o podstawach stosun­
ków między NRD a NRF i dokumentów uzupełniających. Aktu 
parafowania dokonali: sekretarz stanu przy Radzie Ministrów 
NRD, Michael Kohl oraz sekretarz stanu w Federal­
nym Urzędzie Kanclerskim. Eg o n Bahr, w obecności obu 
delegacji, które prowadził} rokowania.

Równocześnie podpisano i 
wymieniono listy w sprawie 
członkostwa NRD i NRF w 
ONZ oraz listy w sprawie za­
pewnienia warunków pracy 
dziennikarzom.

Sekretarze stanu Kohl i Bahr 
złożyli następnie oświadczenia.

Sekretarz stanu NRD Mi­
chael Kohl podkreślił, że układ 
o podstawach stosunków nale­
ży zaliczyć do systemu ukła­
dów, na który składają się 
układy zawarte przez NRF ze 
Związkiem Radzieckim i Pol­
ską. Systemu, który określa 
początek nowego etapu we 
współżyciu narodów i państw 
na kontynencie europejskim. 
Ocenił on zawarcie tych ukła­
dów jako wyraz aktywnej po­
lityki współistnienia, prowa­
dzonej przez ZSRR, NRD i in­
ne państwa socjalistyczne. Są 
one zarazem dowodem, iż rząd 
NRF wykazał w rokowaniach 
poczucie realizmu.

Jeśli drogi tej nie zablokują 
siły wsteczne — powiedział M. 
Kohl — proces dziś zapoczat-

H. Jabłoński przyjął 
ambasadora H. Ruete
Przewodniczący Rady Pań­

stwa Henryk Jabłoński przy­
jął 8 bm. na audiencji w Bel­
wederze ambasadora nadzwy­
czajnego i pełnomocnego Re­
publiki Federalnej Niemiec 
dr. Hansa Ruete, który złożył 
listy uwierzytelniające. Po 
wręczeniu listów uwierzytelnia 
jących H. Ruete został przyję­
ty przez przewodniczącego Ra­
dy Państwa na audiencji pry­
watnej, przy której obecny 
był minister S. Olszowski.

W związku z objęciem mi­
sji w Polsce, ambasador Rue­
te, w asyście członków amba­
sady, złożył 8 bm. wieniec na 
Grobie Nieznanego Żołnierza.

PAP

kowany bedzie oznaczać 
ny wkład w odprężenie 
ropie.

Sekretarz stanu NRD

poważ 
w Eu-

okreś-
lił układ i inne dokumenty ja-

Dokończenie na str. 2

chosłowacji wśród krajów kapi­
talistycznych.

Azyl dla więźniów politycznych
Na pokładzie specjalnego samo­

lotu Kubańskich Linii Lotniczych 
przybyła z Limy do Hawany grupa 
67 boliwijskich więźniów politycz­
nych, zbiegłych w ubiegłym ty­
godniu z obozu koncentracyjnego 
Coati. Rząd Kuby udzielił im azylu.

Wypadek w stanie Georgia
We wtorek wieczorem wydarzył 

się tragiczny wypadek w amery­
kańskiej miejscowości Brunswick 
w stanie Georgia. Płynący rzeką o 
tej samej nazwie statek towarowy 
uderzył z całym impetem w przęsło 
mostu drogowego. 4 z 5 elementów 
tego mostu — runęły do rzeki, po 
ciągając za sobą przejeżdżające 
akur;at tym mostem pojazdy me­
chaniczne. Według pierwszych do­
niesień wiele osób znajdujących 
się w tych pojazdach zatonęło.

Katastrofa samolotu
Pasażerski samolot btPearskirh 

linii kraiowvch 11-14. którv zagi­
nał w ubiegła sobotę, według ostat­
nich doniesień rozbił sie o szczvt 
górski w Rodonach. Samolot solo­
na!. 29 nasażerów i 4 członków za­
łogi poniosło śmierć.

Dla łowców autografów
Ukazały się już pierwsze 

wydawnictwa VI Międzynaro­
dowego Konkursu Skrzypco­
wego im. Henryka Wieniaw­
skiego w Poznaniu, który roz- 
pocznie się 11 bm. I tak. w 
biurze sekretariatu Konkursu 
w Pałacu Kultury, (pokój 117) 
nabyć można karnety ze 
zdjęciami wirtuozów — dla 
łowców autografów, pamiątko 
we terminarzyki Konkursu 
oraz pamiątkowe znaczki. -

Ponadto jutro, również w 
Pałacu Kultury, rozpocznie się 
sprzedaż programu — katalo 
gu. zawierającego obszerne jn 
formacje m. in. o członkach 
jury Konkursu, kandydatach, 
którzy wystąpią obecnie, jak i 
o uczestnikach konkursów do­
tychczasowych. Katalog liczy 
144 strony. W druku jest także 
program imprez towarzyszą­
cych.

W Poznaniu, prócz Machie 
Oguro z Japonii, o której już 
pisaliśmy, przygotowuje się też 
do występów skrzypek Henri 
Criz z USA, który przyjechał 
przedwczoraj. Dzisiaj i jutro 
organizatorzy spodziewają się 
przybycia szeregu dalszych 
kandydatów.

Rozpoczęto montowanie de­
koracji, które przyozdobią Poz 
nań w dniach Konkursu, (mb)



inwestycyjnych złotówek
Każdy obywatel, jeśli tylko te sprawy go interesują, może za­

trzymać się przy jakimkolwiek placu budowy i popatrzeć na 
organizację pracy na nim, tempo i jakość robót. Popatrzeć 

i osądzić. Może też swoją opinię przekazać innym: w rozmowie, 
na zebraniu bądź w liście do swojej gazety. Ostatnio obywatele 
coraz częściej z tej możliwości korzystają.

O czym piszą? Przeważnie razi ich nieporządek na placach bu­
dowy, przejawy marnotrawstwa materiałów oraz żółwie tempo ro­
bót. W wielu czytelniczych sygnałach uderza także znajomość wy­
mogów technologii, dzięki czemu potrafią odróżnić przerwę w 
pracy przy danym obiekcie, spowodowaną np. niezbędnym cza­
sem krzepnięcia betonu, od przerwy wskutek wadliwej organiza­
cji robót.

Ta pogłębiająca się znajomość techniki budowania ułatwia do­
strzeganie luk i niedomówień w obowiązujących normach i nor­
matywach robót budowlanych. Starsi przypominają nam tempo 
budowania z pierwszych lat powojennych, kiedy to np. długi, wie­
lopiętrowy blok mieszkalny przy ul. Czechosłowackiej na Dębcu, 

zbudowano w 90 dni. I to bez dźwigów i mechanicznych tynka^ek. 
Dziś taki blok buduje się często rok a nawet dłużej. Dlaczego? — 
pytają. Dlaczego tak długo trwa budowa kolejnych wieżowców 
przy ul. Czerwonej Armii, gmachu Targów na wprost Mostu Dwor­
cowego czy Kaponiery?

Te same pytania zadali fachowcom członkowie Prezydium Rzą­
du, tylko adresy budów były inne. I widocznie fachowcy odpo­
wiedzieli, że są warunki ku temu by budować szybciej, skoro Pre­
zydium Rządu postanowiło z dniem 1 stycznia 1973 roku skrócić 
obowiązujące obecnie w skali kraju cykle realizowania inwestycji 
produkcyjnych średnio o 23,6 procent a inwestycje typu ogólne­
go (mieszkaniowe, komunalne, handlowe itp.) — o 17,8 procent.

Budowlani będą musieli wziąć się w garść. Lepiej planować 
I przygotowywać inwestycje. Bo Prezydium Rządu wyraźnie pod­
kreśliło, że w nowe cykle włączy się także roboty przygotowaw­

cze, które dotychczas traktowano oddzielnie i które na niejednych 
budowach wprost nieprzyzwoicie się przeciągały.

Mimo pewnego zaostrzenia, nowe cykle czasowe robót będą u 
nas nadal dłuższe niż w przodujących firmach na Zachodzie. 
Rozpoczynając nowy etap bitwy o czas, o odmrożenie miliardów 
złotówek, tkwiących w murach i zmuszenie ich by szybciej pro­
centowały, trzeba wciąż pamiętać o tym, że inni też skracają cy­
kle produkcyjne!

P. Ch.

Rozwój polskiej elektroniki
na warsztacie komisji sejmowej

8 bm. Sejmowa Komisja Przemysłu Ciężkiego i Maszyno­
wego, obradująca pod przewodnictwem posła Henryka 
Szafrańskiego (PZPR), rozpatrzyła problemy rozwoju
elektroniki w okresie do 1975

Rosnącą rolę elektroniki 
całej gospodarki i kultury, 

dla 
dla

podniesienia poziomu życia 
społeczeństwa, przedstawił za­
stępca dyrektora Państwowe­
go Instytutu Telekomunikacji 
— prof. Jan Kroszczyński. Pod 
kreślił on, że w 1975 r. polska 
elektronika dzięki przyspie­
szeniu tempa jej rozwoju znaj 
dzie się na dobrej pozycji.

Uwagi i wnioski Podkomisji 
Przemysłu Maszynowego, któ­
ra wizytowała naukowo-pro­
dukcyjne centrum półprzewod
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Odmrożenie Otwieramy rynek artykułów konsumpcyjnych

Nowe Targi Poznańskie: „TAKON“

ników w Warszawie, zakłady: 
„Polfer” im. Kasprzaka i 
Lamp Oscyloskopowych oraz 
Wytwórnię „Lamina” — przed­
stawił pos. Jan Mendel (PZPR). 
Podkomisja stwierdziła, że 
punktem zwrotnym w rozwo­
ju elektroniki stała się decy­
zja rządu, podjęta w pażdzier 
niku ubr. w sprawie programu 
rozwoju przemysłu elektro­
nicznego do 1975 r. Program 
ten, zakładający nadrobienie 
wieloletnich opóźnień w roz­
woju elektroniki, był w latach 
1971—1972 realizowany prawi­
dłowo, a nawet z pewnym wy 
przędzeniem. Zakupiono nie­
zbędne licencje, zaawansowa­
no inwestycje. Terminowo też 
realizowane są prace własnych 
placówek naukowych. Podko­
misja uznała słuszność propo­
zycji resortu w sprawie zwięk 
szenia środków na inwestycje 
w elektronice, zwracając jed­
nocześnie uwagę na koniecz­
ność zapewnienia prawidłowe­
go ich wykorzystania.

W dyskusji posłowie akcen­
towali potrzebę szerszego sto­
sowania osiągnięć elektroniki 
w unowocześnianiu różnych 
gałęzi przemysłu, w komuni­
kacji, motoryzacji i budownic­
twie okrętowym. (PAP)

B-52u kontynuują naloty

Samoloty i czołgi amerykańskie
dla reżimu sajgońskiego

Jak ogłoszono w środę w Sajgonie, w ciągu minionych 24 
godzin do najbardziej gwałtownych starć doszło w północnym 
sektorze Wietnamu Południowego. Artyleria sił wyzwoleń­
czych ostrzelała tam trzykrotnie pozycję sajgońskiej piechoty 
morskiej w pobliżu miasta Quang Tri.

Trwają też walki na po- 
łudniowowietnamskim Płasko- 
wyżu Centralnym.
jest aktywność 
wyzwoleńczych

Znaczna 
bojowa sił
w Delcie

Mekongu, szczególnie w pro­
wincji Chuong Thien.

Agencja Associated Press in­
formuje, że przeszło 75 bom­
bowców „B-52” zaatakowało 
południową część DRW. strefę 
zdemilitaryzowaną i rejon Qu- 
ang Tri w Wietnamie Połud­
niowym.

8 bm. MSZ Tymczasowego 
Rządu Rewolucyjnego Republi 
ki Wietnamu Południowego 
ogłosiło oświadczenie, potępia­
jące wzmożone dostawy ame­
rykańskiego sprzętu wojskowe 
go dla reżimu sajgońskiego. Z

Międzynarodowym Targom Poznańskim przybywa nowa 
treść i skrótowy symbol: „TAKON”. Pod tym mianem zna­
ne będą Targi Artykułów Konsumpcyjnych (stąd skrót), któ­
re powołała do życia tegoroczna uchwała Rady Ministrów, do­
tycząca m. in. rozwoju naszych MTP.
Jak wiadomo, od roku przy­

szłego MTP odbywać się będą 
dwukrotnie- W czerwcu (10—19 
VI 1973 r.) zorganizowane zos­
taną 42 MTP — Techniczne. 
Natomiast 43 MTP — Artyku­
łów Konsumpcyjnych (właśnie 
„TAKON”) zorganizuje się po 
raz pierwszy w dniach 23—30 
IX 1973 r. Obie te imprezy 
międzynarodowe istnieć będą 
niezależnie od Targów Krajo­
wych.

Rozdzielenie dotychczaso­
wych MTP na dwie grupy to­
warowe ma głębokie znacze­
nie i wypływa z istotnych 
przesłanek ekonomicznych. Ta­
ki podział w praktyce zapew­
nia bowiem podwojenie po-

Parafowanie układu
Dokończenie ze str. 1 

ko wyraz gotowości NRD do 
stworzenia trwałych podstaw, 
aby Republika Federalna i NRD 
mogły wreszcie żyć jak dobrzy 
sąsiedzi — w warunkach poko­
ju.

Michael Kohl zapewnił, iż 
NRD gotowa jest do rychłego 
podpisania układu, aby można 
było rozpocząć procedurę ra­
tyfikacyjną.

Sekretarz stanu NRF Egon 
Bahr powiedział, że parafowa­
ny układ stanowi nieodzowny 
element wysiłków międzyna­
rodowych na rzecz odprężenia 
i współpracy w Europie. Tym 
samym oba państwa niemiec­
kie aktywnie włączają się do 
tych wysiłków.

Parafowany w środę w Bonn 
układ o podstawach stosunków 
między Niemiecką Republiką De­
mokratyczną a Republiką Federal­
ną Niemiec składa się ze wstępu i 
dziesięciu artykułów. Oba państwa 
stwierdzają, że kierują się odpo­
wiedzialnością za utrzymanie poko 
ju, dążeniem do wniesienia wkła­
du w odprężenie i bezpieczeństwo 
w Europie oraz warunkami histo­
rycznymi. Wstęp do układu stwier 
dza, „że nienaruszalność granic i 
poszanowanie integralności, suwe­
renności terytorialnej oraz suwe­
renności wszystkich państw w ich 
obecnych granicach, stanowi pod­
stawowy warunek pokoju”.

Art. 1 układu stwierdza, że NRD 
i NRF „rozwijają normalne dobro 
sąsiedzkie stosunki na zasadzie 
równouprawnienia”. W art. 2 oba 
państwa stwierdzają, że kierują 
się „celami i zasadami określony­
mi w Karcie Narodów Zjednoczo­
nych, zwłaszcza zasadą suweren­
nej równości wszystkich państw, 
respektowania niezależności, sa­
modzielności i integralności tery­
torialnej, prawa samostanowienia, 
przestrzegania praw człowieka i 
niedyskryminacji”.

Art. 3 układu ustala, że NRD i 
NRF zgodnie z kartą NZ „rozwią­
zują swe sporne problemy wyłącz 
nie środkami pokojowymi oraz 
powstrzymują się od grożenia prze 
mocą lub stosowania przemocy”. 
Potwierdzają one nienaruszalność 
istniejących między nimi granic 
obecnie i w przyszłości oraz zobo­
wiązują się do nieograniczonego 
respektowania ich integralności 
terytorialnej.

W dodatkowym protokóle do 
art. 3 układu postanawia się utwo

woświadczenia wynika, że
październiku i listopadzie br. 
USA przekazały Sajgonowi m. 
in- kilkaset nowych samolotów 
i helikopterów otaz wiele 
statków i czołgów.

Hanojski dziennik „Nhan 
Dan” pisze, że reżim Thieu za 
mierzą potajemnie rozprawić 
się z więźniami, których bez­
prawnie przetrzymuje w ponad 
tysiącu więzieniach Wietnamu 
Południowego.

☆
Przedstawiciele społeczeństwa 

Szwecji nrzekazali amervkańsklei 
ambasadzie w Sztokholmie apel do 
rządu USA z zadaniem natychmia­
stowego podpisania porozumienia 
w sprawie nokoin w Wietnam5e. 
Apel podpisało 1800 znanych dzia­
łaczy społecznych i osobistości.

PAP 

wierzchni ekspozycyjnej, któ­
rej dotychczas nie starczyło, 
przy jednoczesnej specjali­
zacji wystawienniczej. Jest to 
duża dogodność dla gospodarzy 
— polskich producentów i han 
dlowców. Stają teraz bowiem 
przed nimi znacznie większe 
zadania gospodarcze, odkąd 
handel zagraniczny uznany 
został za jedno z ogniw wzbo­
gacania dochodu narodowego-

Podczas czerwcowych MTP (Tech 
nicznych) nasi wystawcy mogą wy 
stąpić z bardziej szczegółową i bo 
gatszą ofertą wyrobów przemysłu 
ciężkiego i maszynowego, podobnie 
zresztą jak i zagraniczni uczestni­
cy (zgrupowani nadal w ekspo­
zycjach kolektywnych), u których 
liczymy na większe możliwości za­

rżenie komisji pełnomocników rzą 
dów obu państw, którzy „zbadają 
wytyczenie granicy istniejącej 
między obu państwami niemiecki­
mi i — jeśli to będzie konieczne — 
odnowią lub uzupełnią, jak też 
opracują niezbędne dokumenty w 
sprawie przebiegu granicy”.

Kolejne artykuły układu stwier­
dzają, że „żadne z obu państw nie 
może reprezentować drugiego, ani 
działać w jego imieniu” na arenie 
międzynarodowej. NRD i NRF roz 
wijać będą pokojowe stosunki 
między państwami europejskimi i 
przyczyniać się do bezpieczeństwa 
i współpracy w Europie oraz po­
pierać służące bezpieczeństwu mię 
dzynarodowemu wysiłki na rzecz 
ograniczenia zbrojeń i rozbrojenia. 
Układające się strony „kierują się 
zasadą, że suwerenna władza każ­
dego z obu państw ogranicza się 
do jego obszaru państwowego. 
Respektują one niezależność i sa­
modzielność każdego z obu państw 
w jego sprawach wewnętrznych i 
zewnętrznych”.

NRD i NRF deklarują gotowość 
„uregulowania w toku normaliza­
cji swych stosunków — problemów 
praktycznych i humanitarnych”.

Art. 7 układu przewiduje, że 
rozwijana będzie współpraca w 
dziedzinie gospodarki, nauki i 
techniki, komunikacji, obrotu pra 
wa, poczt i łączności, systemu 
ochrony zdrowia, kultury, sportu, 
ochrony środowiska i w innych 
dziedzinach. Dodatkowy protokół 
reguluje szczegóły dotyczące tego 
artykułu/

Oba państwa wymienią sta­
łe przedstawicielstwa, które bę 
dą miały siedziby przy 
wiednim rządzie.

NRD i NRF zgodne są 
tego, że „układ ten nie 

odpo-

co do 
naru-

sza zawartych przez nie po­
przednio — lub ich dotyczą­
cych — dwustronnych i wielo 
stronnych układów oraz poro­
zumień międzynarodowych”.

Artykuł końcowy ustala, że 
układ wymaga ratyfikacji i wej 
dzie w życie w dniu po wy­
mianie odpowiednich not.

Przy parafowaniu układu se 
kretarze stanu NRD i NRF wy 
mienili listy, dotyczące róż­
nych kwestii szczegółowych. 
Ogółem wymieniono kilkana­
ście listów i dokumentów 
uzupełniaj ących.

Światowa opinia publiczna 
przyjęła z ogromną satysfak­
cją parafowanie układu NRD 
— NRF.

4
Obaj sekretarze stanu Micha 

el Kohl i Egon Bahr na konfe 
rencji prasowej wyrazili zado­
wolenie z wyników rokowań.

Michael Kohl stwierdził, że 
rokowania były bardzo trudne, 
jednakże nawet w sytuacjach 
najbardziej skomplikowanych 
były zawsze rzeczowe.

Egon Bahr zwrócił również 
uwagę na bardzo trudny prze­
bieg rokowań nad układem. 
Nawiązując do wypowiedzi 
Kohla, iż NRD gotowa byłaby 
podpisać ten układ jeszcze w 
tym roku, E. Bahr powiedział, 
że jeśli po wyborach utrzyma 
się przy władzy obecna koali­
cja rządowa — termin ten jest 
realny. (PAP)

Intensyfikacja wymiany 
handlowej i Danią

W Kopenhadze podpisany został 
protokół handlowy o wymianie to 
warowej na rok 1973 między Pol­
ską a Danią. Protokół przewiduje 
dalszą liberalizację duńskich prze­
pisów importowych wobec ekspor­
tu polskiego oraz rozszerzenie do­
stępu do rynku duńskiego dla sze 
regu polskich towarów. (PAP) 

kupu najnowszych urządzeń pro­
dukcyjnych czy licencji.

Z kolei podczas wrześniowego 
„TAKONU” ekspozycja w między­
narodowej skali umożliwi nam 
zbyt naszych, i zakup obcych, wy 
robów przemysłowych powszechne­
go zapotrzebowania, zwłaszcza zaś 
artykułów trwałego użytku, na któ 
re rynek polski jest dzisiaj szcze­
gólnie chłonny.

Według obecnych zapowie­
dzi, w pierwszej imprezie, 
„TAKON-73”, wezmą udział 
liczni wystawcy zagraniczni, 
którym przypadnie 55 procent 
całej powierzchni targowej. 
Będzie to zatem nie spotykany 
dotychczas w Polsce przegląd 
masowych artykułów kon­
sumpcyjnych. Należy oczeki­
wać, że „TAKON” zainspiruje 
zarazem naszych producentów 
do energiczniejszego działania 
na rzecz rynku wewnętrznego, 
którą to rolę spełniały dotąd 
tylko Targi Krajowe.

Organizatorzy „TAKONU** zapo­
wiadają również przygotowanie in- 

towarzyszących targomnych,
imprez, o charakterze popularyza­
torskim. Pierwsza urządzona będzie 
np. kompleksowa ekspozycja opa­
kowań, poczynając od surowców, 
maszyn dla produkcji opakowań, 
po same pakowarki, dozowniki itp. 
Wystawa ta ma również praktycz­
ne znaczenie dla polskich specja­
listów. W naszym kraju nie rozwią 
zano bowiem jeszcze skutecznie 
tego problemu, co odbija się nie 
tylko na jakości gotowych towa­
rów, ale również w pewnym stop­
niu ogranicza obroty w handlu.

(zs)

M.Szumauskas gościem 
Ziemi Szczecińskiej

Bawiąca w Polsce delegacja 
ZSRR na obchody 55 rocznicy 
Rewolucji Październikowej z 
zastępcą przewodniczącego Pre 
zydium Rady Najwyższej 
ZSRR — Motejusem Szumaus- 
kasem przybyła 8 bm. z 2-dnio 
wą wizytą na Ziemię Szczeciń­
ską. Delegacja serdecznie po­
witana przez gospodarzy i 
przedstawicieli społeczeństwa 
województwa, zwiedziła Świ­
noujski Kombinat Rybny 
„Odra” i spotkała się z jego 
aktywem. (PAP)

R. Nixon ponownie wybrany
Dokończenie ze str. 1

Wobec zwycięstwa Nixona, wice­
prezydentem pozostanie automa­
tycznie Spiro Agnew, a demokra­
tyczny kandydat na wiceprezyden 
ta Shriver, doznał porażki wraz z 
McGovernem.

Mimo ogromnego osobistego suk­
cesu prezydenta Nixona, będzie on 
miał nadal do czynienia — jak wy 
nika z dotychczasowych danych 
wyborczych — z większością demo 
kratyczną, zarówno w Senacie, jak 
i w Izbie Reprezentantów. Senat 
został odnowiony w 1/3, a Izba 
Reprezentantów będzie miała cał­
kowicie nowy skład. W obu Iz­
bach przeważają wciąż demokra­
ci.

W przeprowadzonych równocześ­
nie wyborach 18 gubernatorów sta 
nowych, demokraci uzyskali 11 
miejsc, republikanie zaś 7. W po­
zostałych stanach urzędować będą 
dotychczasowi gubernatorzy — 20 
demokratów i 12 republikanów. A 
zatem i pod tym względem ogól­
ny układ sił jest w dalszym ciągu 
korzystny dla demokratów: 31 wo 
bec 19.

Po czteroletnim okresie 
względnej stabilizacji w obsa­
dzie urzędów państwowych 
druga administracja nixonow- 
ska zamierza dokonać pew­
nych zmian gabinetu. Minister 
obrony Laird zapowiedział, że 
opuści Pentagon w dniu inau- 
guracj/, prezydenckiej 20 stycz 
nia. Ma go podobno zastąpić 
George Romney, minister d/s 
mieszkaniowych i urbanistyki. 
Przewidywane jest też odejście 
rńinijstra pracy Hodgsona i mi­
nistra sprawiedliwości Klein- 
diensta. Zapowiedź tych zmian 
wiąke się prawdopodobnie z 
dalszymi planami prezydenta 
Nixona w polityce zagranicz­
nej i wewnętrznej.

Rzecznik prasowy prezyden­
ta USA Ronald Ziegler zako­
munikował. że z bezpośred­
niej iniciatywy prezydenta od­
leci do Wietnamu Południowe­
go gen. Alexander Haig, za­
stępca doradcy d/s bezpieczeń­
stwa, który będzie kontynuo­
wał rozpoczęte na początku 
miesiąca, przez Henry Kissin- 
gera rozmowy z przedstawicie 
lami reżimu sajgońskiego. Od­
lot ma nastąpić w nocy z śro-

kiej 
oraz

Spotkanie w PAI
związku z 55 rocznicą Wiel-
Rewolucji Październikowej 
50-leciem ZSRR odbyło się

przyjacielskie spotkanie akredyto­
wanych w Polsce korespondentów 
radzieckiej prasy, radia i telewi­
zji z kierownictwem Polskiej Agen 
cji „Interpress”. W spotkaniu 
uczestniczyli również przedstawi­
ciele Wydziału Propagandy, Prasy 
i Wydawnictw KC PZPR oraz 
Ambasady ZSRR w Warszawie.

PAP

Delegacja francuskiego 
ruchu obrońców pokoju

Na zaproszenie Ogólnopolskiego 
Komitetu Obrońców Pokoju prze­
bywa w naszym kraju czteroosobo­
wa delegacja francuskiego ruchu 
obrońców pokoju, na której czele 
stoi adwokat — Marc Jacuuier.

Delegację, która przybyła do Poz 
nania wczoraj wieczorem,'' podej­
muje Wojewódzki Komitet Frontu 
Jedności Narodu. Dzisiaj goście 
spotkają się z Sekretarzem WK 
FJN, a następnie udadzą się do 
Środy, gdzie w Prezydium PRN na 
stąpi spotkanie z władzami powia 
tu. Z kolei delegacja pojedzie do 
Instytutu Rolniczego w Słupi No­
wej, zwiedzi PGR w Jarosławcu i 
Stadninę Koni w Iwnie.

Program piątkowy przewiduje 
zwiedzanie Poznania i spotkanie z 
władzami Uniwersytetu Im. A. Mic 
kiewicza. (c)

ZMS-owski tydzień 
czynów społecznych

Trwa Tydzień Czynów Społecz­
nych i Produkcyjnych ZMS — jed 
na z akcji poprzedzających V 
Zjazd tej organizacji. Dotychczas 

w Wielkopolsce wyróżnili się m. in. 
ZMS-owcy w Miejskim Przedsię­
biorstwie Komunikacyjnym w Poz 
naniu, którzv prz-nrowadzili re­
mont kapitalny autobusu „Jelcz” 
(wartość prac — 202 tys. zł), re­
mont 5 silników tramwajowych 
(150 tys. zł), a także wzięli udział 
w budowle szatni i warsztatu me- 

co było pracą war- 
zl.
ZMS-owcy pomogli 
drzew 1 krzewów na

chanicznego, 
tości 210 tys.

W Pomecie 
przy sadzeniu
terenie zakładu oraz pracowali 
przy budowie stołówki zakłado­
wej. W jarocińskiej „Jaromie” wy 
kopali fundamenty pod jadalnię. 
W Zakładach Przetwórstwa Owo­
cowo-Warzywnego w Kotlinie upo­
rządkowali place zakładu. Ogólna 
wartość czynów ZMS-owców z 
WSK „Delta” w Kaliszu wyniosła 
około 90 tys. zł. (mb)

dy na czwartek. Haig powróci 
do Waszyngtonu w sobotę lub 
w niedzielę-

☆

Z okazji ponownego wyboru 
na stanowisko prezydenta Sta 
nów Zjednoczonych, przewod­
niczący Rady Państwa PRL — 
Henryk Jabłoński oraz prezes 
Rady Ministrów — Piotr Ja­
roszewicz przesłali do Richar­
da Nixona depesze gratulacyj­
ne. Wyrażają w nich nadzieję, 
że dokonany w ostatnim roku 
postęp w stosunkach między 
Polską a USA znajdzie w okre 
sie prezydentury R. Nixona 
swą kontynuację w duchu tra 
dycyjnej przyjaźni obu naro­
dów, z korzyścią dla pokoju i 
odprężenia międzynarodowego.

PAP

Wystawa w Muzeum Narodowym

Secesyjny 
plakat czeski

Sztuka użytkowa okresu prze 
łomu XIX i XX wieku przeży­
wa obecnie nadal wielki rene­
sans zainteresowania. Wycho­
dząc jemu naprzeciw Muzeum 
Narodowe w Poznaniu udostęp 
niło wystawę czeskiego plaka­
tu secesyjnego opartą w ca­
łości na materiale wypożyczo­
nym przez praskie Muzeum 
Artystyczno - Przemysłowe. 
Twórczość czeskich plakaci- 
stów w tym okresie reprezen­
towała najwyższy poziom eu­
ropejski, a czołowy czeski gra­
fik tych lat Alfons Mucha, bjł 
jedną z pierwszoplanowych po 
staci sztuki tych czasów.

Wystawa zatytułowana „Pla­
kat czeski z lat 1890 — 1914” 
miała swą premierę przed ro­
kiem w nraskim muzeum. Ob^c 
nie. liczący 84 prace zestaw 
plakatów możemy poznać w 
poznańskim muzeum. Na otwar 
cie ekspozvcii przybyli m. in. 
konsul Czechosłowacji w 
Szczecinie — Jan Wróbel orn'’ 
ieden z wcn6łofn,an’zptorów 
wystawy dr Josef Kroutvor z 
Pragi. (Ob)



Zweryfikować
programy nauczania

Celem szkoły powinno stać 
się ukształtowanie no­
woczesnego człowieka. 

Ważna rola w realizacji tego 
zamierzenia spoczywa na ka­
drze nauczycielskiej, a w tym 
również na nauczycielach 
przedmiotów humanistycznych, 
których udział w kształtowa­
niu wszechstronnie rozwiniętej 
osobowości jest przecież bez­
sporny. Niepoślednia rola przy 
pada tu nauczycielom języka 
polskiego, których przykładem 
pragnę się posłużyć. Otóż nie­
wątpliwym udogodnieniem w 
pracy polonistów było wpro­
wadzenie zajęć fakultatywnych. 
Jednak nie zawsze poloniści 
mogą się w pełni wywiązać z 
nałożonych obowiązków.

Przeszkody, na które napo­
tykają w swej pracy, to prze­
de wszystkim zbyt szero­
ko zakrojone progra­
my nauczania, automa­
tycznie obciążające ucznia i 
nauczyciela nadmierną i pra­
wie niewykonalną pracą. Je- 
fihym z wielu przykładów mo­
że być program języka pol­
skiego dla klasy III liceum 
ogólnokształcącego, którego za­
łożenia nakazują przyswoić i 
utrwalić wiedzę uczniów z 
dwóch obszernych okresów li­
terackich, Młodej Polski i 20-le 
cia międzywojennego- Ponadto, 
przerabiając lektury dotyczące 
tych epok, należy uwzględnić 
Ćwiczenia w mówieniu i pisa­
niu, naukę o języku, zagadnie­
nia współczesnego.życia kultu, 
ralnego i elementy teorii lite­
ratury... To wszystko na czte­
rech godzinach lekcyjnych ty­
godniowo.

Podobnie zresztą przedsta­
wia się sprawa z programem 
dla klasy II liceum ogólno­
kształcącego. gdzie nikłym ra­

tunkiem wydaje się jedna go­
dzina tygodniowo więcej. Oczy 
wiście, nie chodzi tu o pod­
wyższenie limitu godzin nau­
czania języka polskiego. Je­
dnak takie ustawienie progra­
mu uniemożliwia praktycznie 
jego pełną realizację- Szcze­
gólnie, jeżeli ma się na myśli 
to sformułowanie programowe, 
które mówi o pogłębianiu i 
utrwaleniu zdobytych przez 
ucznia wiadomości.

Również podręczniki nastrę­
czają wiele krytycznych uwag 
pod adresem autorów. Często 
zdarza się, że podręcznik jest

mało przydatny, ponieważ po­
siada nie najtrafniej dokonany 
wybór tekstów literackich i 
niezbyt udany komentarz, trak­
tujący szereg problemów mar­
ginesowo (Przykład: podręcznik 
dla klasy IV LO, zawierający 
wiadomości o literaturze współ­
czesnej).

Nauczyciel solidnie traktują­
cy swe obowiązki i posiadają­
cy ambicje zawodowe, poświę­
ca mnóstwo czasu na szukanie 
potrzebnego materiału i do­
datkowo na jego opracowanie, 
szczególnie, jeżeli rzecz dotyczy 
literatury współczesnej, ale to 
jest już osobny problem.

Dodatkowym utrudnieniem 
są kłopoty z dostarczeniem ucz 
niom potrzebnych lektur, 
często obowiązkowych, a nad­
obowiązkowych szczególnie. 
Przyczyną są rzadkie edycje 
potrzebnych utworów i skąpe 
nakłady. Dla przykładu ,.Dwa 
teatry” J- Szaniawskiego (lektu

ra klasy IV) — pozycja ta 
została wydana w nakładzie 50 
tysięcy egzemplarzy. Tak sa­
mo zresztą „Pierwszy dzień 
wolności” L. Kruczkowskiego.

Niektóre z lektur nie ukaza­
ły się w ogóle (np. „Kartote­
ka” T. Różewicza).

Pół biedy jeżeli bibliotekar­
ka szkolna jest osobą z inicja­
tywą i potrafi częściowo cho­
ciaż zaspokoić potrzeby szko­
ły, w przeciwnym wypadku 
uczniom pozostaje liczyć na 
zaradność własną albo rodzi­
ców- Dogłębnemu realizowaniu 
programu przeszkadza również 
fakt, że nauczyciel polonista 
prawie każdej szkoły średniej 
musi pracować ną lekcji z zes­
połem często przekraczającym 
liczbę 40 osób. Zdarza się, że 
klasa liczy 45 uczniów, co unie 
możliwia nauczycielowi na­
wiązanie bliższego kontaktu z 
każdym uczniem i właściwie 
pojęte wyegzekwowanie wia­
domości.

A zatem konieczne jest: zwe­
ryfikowanie obowiązujących 
programów nauczania i pod­
ręczników jak również zwię­
kszenie liczby edycji i nakła­
dów lektur szkolnych. Ekspo­
nując „bolączki” nauczycieli 
języka polskiego pragnę zwró­
cić uwagę na konieczność 
zlikwidowania tych przeszkód. 
Nie można przecież zapominać, 
że im większe kraj nasz bę­
dzie miał osiągnięcia technicz­
ne, tym więcej musimy zwra­
cać uwagi na kształcenie cha­
rakteru i osobowości człowie­
ka, a więc na lekturę huma­
nistyczną.

mgr Grażyna ZIÓŁKOWSKA 
zastępczyni dyrektora VIII LO 

im. Adama Mickiewicza
w Poznaniu

Praca Nauka
Przyjmę czeladników sto­
larskich. PoWelski — Po­
znań, Dąbrowskiego 88. 

29653g
Pomoc domowa, potrzeb­
na zaraz. Poznań, Dą­
browskiego 130A m. 16, po 
godzinie 19. 29640g
Fryzjer męski, potrzebny. 
Gwardii Ludowej 27. 

29525g
Poszukuję opiekunki do 
5-miesięcznego dziecka. 
Zgłoszenia — Osiedle Rze 
czypospolitej 79 m. 5 — 
Rataje. 29647g
Przyjmę prowadzenie księ 
gowości w przedsiębior­
stwie prywatnym. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 28244g. 
Potrzebna opiekunka na 
spacery do 2,5-letniego 
dziecka. Michała 75 m. 1. 

28363g
Ogrodnictwo, zatrudni ko 
biety i mężczyzn. Ewen­
tualne mieszkanie i u- 
trzymanie zapewnione. Po 
znań, ul. Starołęcka 165. 

29719g
Tańców towarzyskich — 
wyucza Adela Szczurków 
na, Poznań, Al. Marcin­
kowskiego 2a, parter. 

28548g
Profesor, udziela lekcji
matematyki, fizyki, che­
mii. rosyjskiego. Telefon 
67-25-02. 29143g
Gry fortepianowej udzie­
la pedagog. Ratajczaka 26 
m. 115, wejście 8. 28201g
Tańców uczę. Poznań — 
Mickiewicza 27 m. 7A.

26404g
Fortepianowej gry udzie­
la pedagog. Telefon 568-49. 

28202g
Tłumaczenie z języka nie­
mieckiego i odwrotnie o- 
raz przeprowadzanie ko­
rekty ortografii i stylu. 
Oferty — „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 28327g.

Kupno Sprzedaż
Kupię zbiornik hydroforo 
wy 500 1 i butlę na gaz 
płynny 11 kg. Tel. 435-95. 

827p
Taksometr Poltax, sprze­
dam. Krupiński, Czerwo-
nak, Krótka 1.
Sprzedam 
6 mL Tel.

28457g
kocioł ES-KA
729-72.

Sprzedam Junaka 
oraz silnik i części

831p
M-10 

do

Ludzie sceny i estrady

Lubię śpiewać ballady
Irena Kareł. W roku 1963 u- 

kończyła wydział aktorski 
Szkoły Filmowej w Warsza 

wie, ściśle związana z warszaw­
skim teatrem „Komedia". W dwa 
lata po uzyskaniu dyplomu, epi­
zodyczną rolą w „Pingwinie" Je 
rzego Stefana Stawińskiego, de­
biutuje jako aktorka filmowa. Od 
twórczyni kilkunastu ról m. In. w 
takich obrazach jak; „Paryż War 
szawa bez wizy", „Wilcze echa", 
„Poradnik matrymonialny", „Kie 
dy miłość była zbrodnią — Ras- 
senschande", „Ostatni po bogu", 
„Rzeczpospolita babska", „Pan 
Wołodyjowski", oraz w filmie te­
lewizyjnym „Mistrz tańca". Ma na 
swoim koncie wiele wystąpień te 
lewizyjnych i estradowych.

— Mieliśmy nieco kłopotu, by 
dotrzeć do pani dla zamienienia 
kilku słów...

— Bardzo nie lubię udzielać 
wywiadów. Ludzie w nich mó­
wią więcej niż trzeba, nie jest 
to autentyczny obraz. Osobiście 
wolę spotkania z widzami. Ta 
forma konfrontacji, jak niedaw 
ne spotkanie ze studentami w 
„Akumulatorach”, które z pla­
nowanych 40 minut przeciągnę 
ło się do 2 godzin, jest — jak 
mi się zdaje — jedną z najpeł­
niejszych informacji o aktorze.

— A propos... Występuje pani 
w teatrze, filmie, telewizji, estra 
dzie...

. — Najbardziej jednak lubię 
film, może dlatego, że jestem 
młoda i niedoświadczona... Tym 
niemniej, role teatralne sa naj 
trudniejszą formą sprawdzia­
nu dla aktora dramatycznego.

— Tak więc — raczej film. Po 
„Panu Wołodyjowskim”...?

. — W NRD grałam rolę pilo­
ta statku kosmicznego w fil- 

„Sygnały MMXX”. Później 
było „Wezwanie” dramat oby­
czajowy wg powieści Juliana 
Kawalca. Co znamienne: u nas 
film ten był niezbyt życzliwie 
odebrany przez krytykę, prze­
szedł ekrany bez większego 
echa. Natomiast na festiwalu w 
San Sebastian byliśmy o krok 
od nagrody... Jak dobieram ro- 
le? To wygląda nieco inaczM. 
Powstaje u nas zbyt mało fil- 

, mów i trzeba dużego doświad- 
Czenia aktorskiego, by móc z 
Proponowanej roli zrezygno­
wać. To ona nas wybiera, film

i reżyserzy. Z telewizją znów 
inna sprawa. W telewizji pra­
cuje się szybko, co wcale nie 
jest synonimem — źle. Ale ja 
nie lubię improwizacji. Zbyt 
mało czasu na przygotowanie 
roli sprawia, że jest ona często 
nie najlepsza. Rola po prostu 
„musi dojrzeć”.

— Estrada to hobby, czy je­
szcze jedna z możliwości wzboga 
cenią warsztatu?
— Do działalności estrado­

wej usilnie namawiał mnie 
pnof. Ludwik Sempoliński, u 
którego zrobiłam dyplom. Wy­
brałam jednak teatr, a piosen­
ce poświęcam nieco czasu, po 
nieważ wymaga ona dużo dy­
scypliny. Trzeba czasem w 
4—5 minutach opowiedzieć to, 
na co w teatrze przeznaczono 
dwie godziny... Mam jednak 
kłopoty z doborem repertuaru. 
Nie chcę wykonywać „ładnych 
pioseneczek”, z melodyjnym re 
frenem. Staram się poszukiwać 
dobrych tekstów literackich, 
głębszych sensów. Dlatego wła­
śnie śpiewam ballady, a spo-

Irena Kareł: ...„Najbardziej jed­
nak lubię film, może dlatego, że 
jestem młoda i niedoświadczo­

na"...
Fot. — K. Przychodzki

śród nich faworyzuję piosenkę 
francuską.

— Dziękujemy za wypowiedź, 
życzymy spełnienia wszelkich ma 
rżeń w dziedzinie artystycznej.

Rozmawiał:
ANDRZEJ SKRZYPCZAK

Pokolenie wielkiej szansy
Dokończenie ze str. 3 

z wymaganiami swojego czasu 
służyć Polsce. Ale sformułowa 
nia takich odpowiedzi oczeku­
jemy właśnie w naszej dysku­
sji.

Partnerstwo - ale jakie?
Na pewno będzie tu okazja 

także do wytknięcia wielu nie- 
domagań, związanych z wej­
ściem młodych w świat pracy, 
z adaptacją zawodową, z udzia 
lem młodych w podejmowaniu 
decyzji i ich realizacji. A więc 
rysuje się problem partnerstwa 
— współrządzenia i współod- 
oowiedzialności. Wiemy, ile tu 
jest jeszcze deklaracji bez po­
krycia. jak często udział przed­
stawiciela młodych np. w sa­
morządzie robotniczym jest 
czysto formalny. Nie oczekuje 
się często od niego niczego po­
za tym. by „był”, no i wykony­
wał Dolecenia, natomiast próby 
włączenia się przez niego do 
dyskusji na zasadzie równości 
traktowane bywała jako dziw­
ne praktyki „żółtodzioba”. Jak

więc ma się urzeczywistniać 
owo partnerstwo, jak ma wy­
glądać w praktyce? Wiele tu 
znaków zapytania, dobrze by 
było, gdyby sami młodzi próbo 
wali je określić na naszych ła­
mach.'

Rzecz jest ważna. Oczekuje­
my wszyscy zwiększonego 
udziału młodych w budow­
nictwie socjalistycznym, w 
tworzeniu i umacnianiu tego 
ustroju, który jak żaden inny 
stwarza człowiekowi możli­
wości osiągnięcia sukcesu i 
satysfakcji życiowej — a prze­
cież młodzi są na to specjalnie 
czuli — ale nie jesteśmy chyba 
w pełni świadomi tego, w jaki 
sposób mogliby młodzi dać na 
tym polu upust swojej własnej 
inicjatywie. Idzie tu zarówno 
o miasto, szczególnie zaś o sto 
sunki w przemyśle, jak i o 
wieś, jej przekształcanie cy­
wilizacyjne, modernizowanie, 
większą produkcyjność. I tu 
sami młodzi mogliby podpowie­
dzieć jak sobie wyobrażają 
realizacje własnych inicjatyw 
w procesie pracy.

MIECZYSŁAW SKĄPSKI

Opla Olympii. Osiedle Ple 
wiska, Poznańska 11.

29520g
Sprzedam taksometr. Tel.
304-63. 29639g
Automat włoski Caprigia- 
ni do sprzedaży porcjowa 
nej bitej śmietany (ciepłe 
lody) sprzedam, — dobry 
.zarobek. Włodkowica 28a,
tel. 672-944. 27945g
Sprzedam duży bufet, kre 
dens, stół okrągły rozcią­
gany, w dobrym stanie. 
Bąk, Poznań, Głogowska 
35 m. 6. 28218g
Sprzedam futro męskie 
barany, poszycie maren- 
go, stół duży dębowy. Li-
tewska 9 m. 3. 28185g
Sprzedam okazyjnie gabi 
net dentystyczny z peł­
nym wyposażeniem. Mo­
sina, tel. 205, dzwonić 
19-22. 28208g
Sprzedam maszynę do szy 
cia PFAFF oraz dziurkar 
kę GUTMANN. Drzymały
10 m. 2. 28213g
Krzesła fryzjerskie męskie 
nie używane — sprzedam. 
Poznań, Głogowska 116 
m. 2. 28209g
Okazja! Futro damskie 
mierłuszki mongol. białe, 
tapczan półkę. Szkolna 17 
m. 12, oglądać wieczorem.

28234g
Pilnie sprzeaam adapter- 
stereo. Poznań. Kossaka 
10 m. 1. 28248g
Sprzedam szafę 3-drzwlo- 
wą. tapczan, segmenty Ko 
walskich, stół, krzesła, lo­
dówkę „Saratów” 851 1, 
meble kuchenne. Poznań, 
Matejki 7 m. 16. telefon 
621-14, godzina 15—19.

28274g
Wtryskarkę poziomą 25- 
gramową, sprzedam. Tel. 
672-847, po godz. 17.

X 28298g
Biblioteka cięte szkło,
rzeźbiona i biurko kom­
plet sprzedam. Kas­
przak, ul. Nowy Świat lOa
m. 19.
Biblioteka

28315g 
polerowana,

biurko, krzesła, szafa 3- 
drzwiowa z lustrem, toa­
letka, 2 łóżka dobrym sta 
nie, okazyjnie sprzedam. 
Granecka, Gniezno, 22 Lip
ca 10 m. 2. 28314g
Wielką Encyklopedię — 
sprzedam. Stein, tel. 572-31
do godz. 15. 28337g
Sprzedam motor marki Ja 
wa 250. Stanisław Stefań­
ski. Poznań, ul. Szczepa­
na 5 m. 105, tel. 216-36.

28339g

OPOLSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO
SUROWCÓW WTÓRNYCH W KLUCZBORKU

ulica Podwale 20

OFERUJE DO SPRZEDAŻY KAŻDĄ ILOŚĆ:

4 CZYŚCIWA NICIANEGO KOLOROWEGO 
— w cenie 500,— zł za 100 kg

4 CZYŚCIWA SZYTEGO BIAŁEGO i JASNE­
GO — pakowane po 10 kg w workach ba­
wełnianych — w cenie 13,— zł za 1 kg

4 CZYŚCIWA SZYTEGO RÓŻNOKOLORO­
WEGO — pakowane po 10 kg w workach 
bawełnianych — w cenie 10,— zł za 1 kg

WSZELKICH INFORMACJI UDZIELA:

Dział Obrotu Towarowego tel. 431 lub 432
1914-K2

Samochody
Tanio sprzedam BMW 340 
z dużą ilością części wy­
miennych. Tel. 672-563.

29392g
Fiat 125 P 1300, rocznik 72 
przebieg 5000, cena 150.000 
sprzedam. Telefon 673-411.
____________________ 29705g

Zastawę sprzedam, stan 
bardzo dobry. Telefon — 
405-81, po godz. 17.

29428g
Mercedes 190, sprzedam. 
Henryk Pilanowski, Wła- 
dzimirów 34, pow. Konin. 

829p
Sprzedam samochód Re­
nault R-16, po wypadku. 
Konin, tel. 249-19, od go­
dziny 16, Tuwima 4 m. 
48. 825p
„Peugeot-404”, 
we, przednie 
drzwi, słupek

kupię le- 
i tylne 
między-

drzwiowy, szyby. Chlebów 
ski, Gdynia, Swiętojań-
ska 122. 1947-K2
Stara 25, w dobrym sta­
nie — sprzedam. Darłowo,
tel. 341. 1946-K2
Zuka sprzedam, lub żarnie 
nię na osobowy. Adres — 
wskaże „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 28204g.
Samochód Lublin po re­
moncie, 2 platformy kon­
ne — tanio sprzedam. Po­
znań - Winiary, Dobrzyc-
kiego 1. 28217g
Sprzedam DKW, stan dob 
ry. Czempiń, tel. 60.

28317g
Kupię Syrenę rocznik 
1970 lub 1971. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
28342g.____________________

(D Lokale
Wrocław! Pokój z kuch­
nią, nowe budownictwo, 
komfort, telefon, garaż — 
zamienię na równorzędne 
w Poznaniu. Oferty „Pra 
sa“, Grunwaldzka 19 dla 
28069g.
Zamienię 2 pokoje, kuch­
nię w Połczynie Zdroju 
— uzdrowisko — na podob 
ne w Wągrowcu. Wiado­
mość: Wągrowiec, Jerzy- 
ka 16 m. 23. 28227g
Wynajmę małżeństwu mie 
szkanie pokój z kuchnią. 
Płatne za rok z góry. A- 
dres wskaże „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 28275g
Przyjmę pana na wspólny 
pokój. Małoszyńska 16.

28276g
Zamienię mieszkanie M-5 
na Winogradach, IV pię­
tro — na podobne na Ra­
tajach, piętro niższe. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 28288g.
Zamienię kawalerkę — na 
2 pokoje. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 28285g
Przyjmę 2 panów na po­
kój. Bluszczowa 9 m. 1.

28303g
Pokój, 3 panom wynajmę. 
Traugutta 30 m. 27.

28321g
Zamienię mieszkanie dwu 
pokojowe (I piętro) w no 
wym budownictwie na O- 
siedlu Świerczewskiego — 
na mieszkanie 3-pokojowe 
w nowym budownictwie. 
Oferty — „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 28331g.
Kupię mieszkanie 3-poko- 
jowe. okolica HCP, włas­
nościowe. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 28338g
Zamienię mieszkanie 2 po 
koję z kuchnią w Szcze-
cinie na mniejsze lub
podobne w Poznaniu. O-
ferty .Prasa”. Grun-
waldzka 19 dla 28241g.

Poznańska Fabryka Maszyn i Aparatów 
Przem. Spoż. „Spomasz” Poznań-Junikowo 
zawiadamia o wprowadzonych zmianach:
nazwy ulicy zamiast Węgliniecka 7/9

jest Smoluchowskiego 7/9
centrali telefonicznej zamiast 67-12-71

jest od 7. 11. 71 r. 67-44-71.
8975-K1

Pracownicy poszukiwani
Państwowy Szpital Kliniczny nr 1 AM w Poznaniu, 
ul. Długa 1/2 — zatrudni natychmiast

6 SALOWYCH do pracy w Klinikach tut. Szpi­
tala.

Zgłoszenia osobiste lub pisemne przyjmuje sekcja 
kadr Szpitala. 9153-K1

e Nieruchomości
Parcelę, względnie kom­
pletny obiekt, nadający 
się na duży zakład rze­
mieślniczy w Szamotułach 
lub powiecie — kupię, e- 
wentualnie wydzierżawię. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 28068g.
Pilnie sprzedam dom jed­
norodzinny wraz z szklar

Okazja! W Swarzędzu — 
sprzedam działkę 7365 m2, 
przeważnie łąka nadająca 
się na każdą hodowlę, do- 
mek gospodarczy pokój, 
kuchnia, całość podpiwni­
czona. cena 130.000 zł. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 28198g.

Zguby Różne

nią w 
mość:

Lesznie. Wiado-
Mieczysław

cioszczyk. Mórkowo
Ma-

33,
poczta Lipno, pow. Lesz­
no. 841p
Kupię parcelkę pod do- 
mek letniskowy (względ­
nie gotowy), Puszczyko­
wie, Puszczykówku. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 28187g.
Pilnie kuplę nie drogi bu 
dynek, wolny do zamiesz­
kania, Poznaniu, okolicy. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 28375g.
Sprzedam parcelę budow­
laną, Piątkowo, zagospo­
darowaną, prawo zabudo­
wy ładnie położoną. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 28459g.
Domek z wolnym miesz­
kaniem i lokalem na war­
sztat w Poznaniu, lub bli- 

' skiej okolicy, kupię. Po­
ważne oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 28289g
Dom jednorodzinny 2 po­
koje z kuchnią oraz z* o-
grodem, wolny sprze-
dam. Mieczysława Rozpę- 
dowska, Wągrowiec, ul. 
Powstańców Wlkp. 55.

800p
Kupię parcelę pod letni 
domek nad jeziorem, w 
granicach do 50 km od Po 
znania. Oferty ..Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 28302g
Kupię dom. stan surowy, 
Poznań. Luboń. Komorni­
ki do 300.000 zł lub dział­
kę w Komornikach. Ofer­
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 28305g.
Sprzedam gospodarstwo 
rolne 14 ha, dobrze zapro­
wadzone, zelektryfikowa-
ne, hydrofor, c. o., sad 
płatne 100 tys., reszta 
ratach. Adres wskaże 
„Prasa”. Grunwaldzka 
dla 28304g.

w

19

Sprzedam gospodarstwo 
rolne 9,25 ha z zabudowa­
niami. zelektryfikowane. 
Adres wskaże ..Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 28306g
Snrzedam lub wydzierża­
wię ogrodnictwo 0.5 ha.

I Zaginął owczarek czarny, 
, podpalany — półroczny. 
| Uczciwego znalazcę pro- 
, szę o zwrot za wynagro- 
, dzeniem. Poznań, ul. Ino 
i wrocławska 13 — War- 
I szawskie Osiedle. 29592g 
' Pana, który w dniu 15 X.
kupił na Sielance wilczu- 

I ra „Reksa”, proszę o po- 
1 danie adresu. Kanałowa 

9 m. 2. 29636g

Czyszczenie pierza na po­
czekaniu. Poznań, ul. Ma-
łeckiego 34. 25957g

Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, welony, na 
krycia do chrztu, ubra-
nia. Długa 9. 28715g
Bramy, furtki, słupki, o- 
grodzenia kompletne wy­
konuje warsztat. Poznań, 
Antoninek, ul. Bałtycka 4. 
_________________ 27904g 
Garaż do wynajęcia kożu­
szek bułgarski, duży, mę. . 
sko - damski, sprzedam. 
Tel. 426-27.__________ 27811g

Artystyczne cerowanie. La
zarz, Engla 11. 284103
Wynajmę pomieszczenie
na magazyn
15,5 m' wys. 
Srebrna 2.

18.5 m! i
2,4 m. ul.

27793g

Matrymonialne
Szybko, dobrze, szczęśli­
wie kojarzy małżeństwa 
Biuro Matrymonialne — 
„Ognisko” Poznań, Stru­
sia 9. 29304g

Samotna, pozna starszego 
pana, chętnie wdowca z 
mieszkaniem. ,Cel matry­
monialny. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 28429g
Panna lat 25, wykształce­
nie półwyższe, wysoka 170 
cm. miła, kulturalna — z 
braku znajomości pozna 
odpowiedniego kawalera 
do lat 33. Cel matrymo­
nialny. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 28346g
Kawaler z wyższym wyk­
ształceniem, materialnie 
niezależny, pozna miłą i 
szlachetną pannę do lat 
34. Cel matrymonialny. O-
ferty „Prasa”.
waldzka 19 dla 28377g.cieplarnie 300 mS. belgij- j waldzka 19 dla 28377g.

ki. 250 okien, silos 25 ton. ! . . „„ '
Zygmunt Jedrzeiak. Jaro- I A « naieszka-
cin, ul. Marchlewskiego 17. ™ * P,_ 38. w celu matrymonial- 

8 nym. Oferty „Prasa” —
Sprzedam jedną lub dwie ' Grunwaldzka 19 dla 28292g
działki budowlane (no 900 ' Rozwiedziony rzemieślnlk,
m2 w Baranowie). 6 min. 
od jeziora. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
28364g.

PUNKT SPRZEDAŻY PAMIĄTEK 
Spółdzielni Pracy „REKLAMODRUK” w Poznaniu 

Stary Rvnek 92 — wejście od ul Wronieckiej 
OFERUJE

• ZNACZKI Z HERBAMI MIAST,
• BRELOKI DO KLUCZY.
• MASKOTKI’ LALECZKI i DZWONECZKI,
• I INNE PAMIĄTKI.

Zapraszamy turystów a szczególnie młodzież do odwiedzenia 
naszego punktu sprzedaży:

lat 42 — pozna panią. Cel 
i matrymonialny. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 

! dla 28387g.
i Wdowa, rencistka, oszczęd 
; ności, nieruchomość — po 
I zna rencistę do lat 72. Cel 
I matrymonialny. Oferty — 
7,Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 28465g.

w godzinach od 10 do 18
w poniedziałki od 12 do 18

9889-K1 I

Kawaler lat 40. z mieszka­
niem — pozna ładną pan­
nę ze średnim wykształ­
ceniem do 32 lat. ,Cel ma­
trymonialny. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
28504g.
Wdowa rencistka samotna 
z mieszkaniem — pozna 
kulturalnego pana do lat 
69. Cel matrymonialny. O-
ferty „Prasa”, Grun-

' waldzka 19 dla 28657g,



Każdy członek partii
odpowiada za realizację programu

Wywiad z Władysławem Ślebodq 
sekretarzem KW PZPR w Poznaniu

Nowy Lublin

Wrześniowe Plenum Komitetu 
Wojewódzkiego zapocząt­
kowało w województwie 

poznańskim kampanię sprawoz­
dawczo-wyborczą w Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotniczej. 
O tym szczególnie ważnym dla 
partii okresie, głównych celach 
kampanii i o jej przebiegu roz­
mawiamy z Władysławem Ślebo- 
dą — sekretarzem KW PZPR w 
Poznaniu.

— Czy można by powiedzieć, że 
kampania przebiega pod określo­
nym hasłem wiodącym?

— Za takie hasło można 
przyjąć stwierdzenie, że każdy 
członek partii współtworzy li­
nię partii, odpowiada za nią i 
ją realizuje.

— Co jest szczególnego w obec­
nej kampanii?

— Jest to pierwsza kampa­
nia sprawozdawczo-wyborcza 
w partii po zmianach grudnio­
wych roku 1970. Odbywa się 
w nowych warunkach, w no­
wym klimacie politycznym, 
powstałym po VII i VIII Ple­
num KC. Fakt,'że zapoczątko­
waliśmy ją plenarnym posie­
dzeniem świadczy o wadze, ja­
ką wojewódzka instancja par­
tyjna przywiązuje do tej kam­
panii.

— Jakie są jej główne cele?
— Zasadniczym celem jest 

umocnienie pozycji partii we 
wszystkich środowiskach, do­
prowadzenie do tego, co wyra­
ziliśmy w haśle wiodącym — 
aby każdy członek partii był 
w pełni zaangażowany we 
współtworzenie, odpowiedzial­
ność i realizację kierowniczej 
roli partii. Zależy nam na tym, 
aby ta kampania nie była wy­
izolowana z życia i jego próbie 
mów, aby w niej znalazły od­
bicie wszystkie sprawy, który 
mi żyje społeczeństwo, nasz 
region.

— Mówiliście o nowym klimacie 
politycznym. Co wpłynęło na jego 
powstanie?

— Rozwiązanie wielu na­
brzmiałych spraw socjalnych 
załóg, poprawa warunków by­
tu i wypoczynku, załatwienie 
wielu problemów płacowych, 
nakreślenie programu dalsze­
go rozwoju kraju, a ostat­
nio oczywiście także decyzje o 
dalszym zamrożeniu cen pod­
stawowych artykułów spożyw 
czych.

— Po Plenum KW rozpoczęły się 
zebrania...

— Były jeszcze przygotowa­
nia organizacyjne, mieliśmy 
narady z aktywem, po czym 
rozpoczęły się zebrania w gru­
pach partyjnych, które zostały 
zakończone. Teraz kampania 
trwa w podstawowych i od­
działowych organizacjach par­
tyjnych. Odbywają się także 
wybory delegatów na konfe­
rencje powiatowe, dzielnicowe 
i zakładowe.

— Można więc już powiedzieć, 
co charakteryzuje te zebrania?

— Wysoka aktywność i za­
angażowanie, wysoka frekwen 
cja i takie samo uczestnictwo 
w dyskusji.

— O czym się przede wszystkim 
dyskutuje?

— W dyskusji uzewnętrznia 
się ogromny dorobek minio­
nych dwóch lat i jego znacze­
nie dla startu do wykonania 
zadań lat następnych. Na ogół 
widać, że towarzysze docenia­
ją ten dorobek jak i to, że nie 
przyszedł nam łatwo. Na 
pierwszy plan wysuwa się pro 
blem postawy ideowo-politycz 
nej członków partii, ich pracy 
ze środowiskiem, z bezpartyj­
nymi. Unika się anonimowości 
w ocenach, krytyka adresowa­
na jest personalnie.

— Jakie zjawiska poddawane są 
krytyce?

— Wiadomo, że obok wielkie

□UGOD
IZ KSIĄŻKAMI
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go dorobku mamy w 'naszym 
życiu jeszcze niemało bra­
ków. Myślę zwłaszcza o tym 
marginesie społecznym obibo­
ków i nierobów, którzy chcieli- 
by, aby na nich pracowali ucz 
ciwi robotnicy. To zjawisko 
zwłaszcza spotyka się z wy­
raźną dezaprobatą.

Krytycznie mówi się też o 
informacji udzielanej załogom 
w różnych sprawach, jak choć 
by premii i awansów, o aseku- 
ranctwie administracji, niedo­
statku działań w dziedzinie bez 
pieczeństwa i higieny pracy, 
choć z drugiej strony wskazu­
je się też na lekkomyślność lu 
dzi, którzy niekiedy sami są 
winni wypadkom, przez co 
powstają duże nieraz straty 
czasu pracy. Krytykuje się też 
zdarzające się jeszcze przypad 
ki marnotrawstwa i niechluj­
stwa w budownictwie, niedo­
statki w kooperacji i organi­
zacji pracy, szwankującą dy­
scyplinę pracy i rytmikę pro­
dukcji.

— A na wsi?
— Tam generalną sprawą 

jest dalsze umacnianie partii. 
A w dyskusji wyraża się zado 
wolenie z polityki rolnej, stwa 
rzającej dobre warunki dla 
rozwoju produkcji. Widać tro­
skę o gospodarność, o wykorzy 
stanie stworzonych przez par­
tię warunków dla zwiększenia 
dostaw produktów żywnościo­
wych.

— Ale i rolnicy mają powody do 
wysuwania krytycznych wnios­
ków?

— Z ostrą krytyką spotkała 
się postawa pewnych rolników 
wobec niewypełnienia przez 
nich obowiązków, wynikają­
cych z sojuszu robotniczo- 
chłopskiego, wobec społeczne­
go obowiązku sprzedaży pro­
duktów rolnych. Ale i z dru­
giej strony poddano krytyce 
pracę służb rolnych, administra 
cji, zaopatrzenie rolnictwa, m. 
in. w materiały budowlane dla 
budownictwa inwentarskiego, 
a także — mimo wyraźnej po­
prawy — pracę punktów sku­
pu.

— Jesteśmy w toku przygotowań 
do reformy najniższego ogniwa 
władzy państwowej. Czy te spra­
wy także znajdują wyraz w dysku 
sji?

— O przyszłych gminach dy 
skutuje się na wsi dużo. Wi­
dać troskę o ich dobre przy­
gotowanie, o to, by stały się 
tym podstawowym ośrodkiem 
władzy, który potrafi właści­
wie zorganizować produkcję 

Weź udział w wielkim konkursie „Głosu" i TPPR

„MOJE SPOTKANIEZ KRAJEM RAD“
Wyjeżdżamy coraz częściej poza gra­

nice naszego państwa- Krajem, od­
wiedzanym z każdym rokiem przez 

większą liczbę Polaków jest Związek Ra­
dziecki. Nasze podróże mają różny charak­
ter turystyczny, służbowy, jeździmy tam na 
kilka dni, czasem na miesiące i lata. W ten 
sposób poszerza się wiedza przeciętnego 
Polaka o Kraju Rad. Nie jest to już dzisiaj 
li tylko znajomość olbrzymiego sąsiada z 
książek, prasy, filmu czy ze szkoły. Wielu 
ludzi w naszym kraju ma sporo własnych, 
osobistych, często wartościowych obserwa­
cji o codziennym życiu mieszkańców re­
publik radzieckich, o zmianach, które się 
ciągle tam dokonywają.

Chcielibyśmy, aby te, częstokroć cenne 
doświadczenia, stały się własnością więk­
szej grupy osób. Uważamy, że obchody 
50-lecia powstania Związku Socjalistycz­
nych Republik Radzieckich stanowią dobrą 
okazję do omówienia i pisania o wzajem­
nych, przyjacielskich kontaktach Polaków 
z Rosjanami, Ukraińcami, Białorusinami, 
Łotyszami, Ormianami, Gruzinami, Uzbe- 
kamiii przedstawicielami wielu innych na­
rodowości zamieszkujących terytorium naj­
większego państwa świata. Dlatego wła­
śnie redakcja „Głosu Wielkopolskiego” or­
ganizuje wspólnie z Zarządem Wojewódz­
kim Towarzystwa Przyjaźni Polsko-Ra­
dzieckiej KONKURS na relację z pobytu 
w ZSRR.

Chodzi nam o takie wypowiedzi Czytelni­
ków. które zawierałyby informacje przy­
datne dla praktyki społeczno-ekonomicznej 
w naszym kraju. Najcenniejsze będą aktu­
alne spostrzeżenia dotyczące funkcjonowa­
nia radzieckiej gospodarki przemysłu czy 
rolnictwa. Relacje mogą też zawierać wra-

rolną i całe życie społeczności 
wiejskiej.

— A jakie sprawy w tej kampa­
nii wymagałyby położenia więk­
szego niż dotąd nacisku?

— Dyskusja jest twórcza, 
konstruktywna, wyrażającą 
troskę o konsekwentne reali­
zowanie postanowień VI Zjaz­
du partii. Widać wzrost zain­
teresowania problemami roz­
wojowymi własnego środowi­
ska, zwłaszcza pod tym kątem 
widzenia, co w tym środowi­
sku jest do zrobienia jego 
własnymi siłami, bez ogląda­
nia się na władze i instancje 
nadrzędne.

Myślę jeszcze o problematy­
ce ideowo-wychowawczej, któ 
ra stanowi pewną słabość do­
tychczasowej kampanii. Trzeba 
na zebraniach więcej uwagi 
poświęcać postawie członków 
partii, ich przodującej roli, ich 
zaangażowaniu.

— Do końca roku potrwają ze­
brania w organizacjach podstawo­
wych . i oddziałowych. Potem 
przyjdzie kolej na konferencje 
powiatowe, dzielnicowe, i zakła­
dowe, _ aż do konferencji woje­
wódzkiej, która zakończy kampa­
nię w naszym regionie...

— Idzie głównie o to, aby 
sprecyzować zadania na rok 
1973 i rolę organizacji partyj­
nej w ich realizacji. Zadania 
gospodarcze na ten rok będą 
napięte, od ich wykonania i 
przekroczenia zależeć będzie w 
jakim stopniu zostaną zaspoko 
jone potrzeby społeczne. Zale­
ży to od ludzi i ich pracy. Or­
ganizacje partyjne muszą być 
„kołem napędowym”, które po 
budzą do działania.

— A zadania członków partii?
— Powinni bardziej kry­

tycznie patrzeć na zjawiska ne 
gatywne, zdecydowanie piętno 
wać to, co hamuje nasz roz­
wój. Teraz wybierają nowe 
władze w swoich organiza­
cjach oraz delegatów na kon­
ferencje partyjne. Wiele zale­
ży od tego, jakich delegatów 
się wybierze.

Na koniec chciałbym powie­
dzieć, że kampania sprawo­
zdawczo-wyborcza powinna 
nabrać pogłębionego politycz­
nego charakteru, powinniśmy 
się skupić na tym, co trzeba 
poprawić w procy partyjnej. 
Nasza działalność powinna 
być jesźcze bardziej ofensyw­
na. Dynamika i ofensywność 
to warunki naszych dalszych 
sukcesów.

Rozmawiał:
MIECZYSŁAW SKĄPSKI

żenią z osobistych kontaktów z mieszkań­
cami miast i wsi ZSRR, uwagi na temat 
kultury, sposobu bycia, nauki, techniki. 
Piszcie o wszystkim tym, co uważacie za 
ciekawe i warte, zdaniem autorów, do 
przeniesienia na nasz rodzimy grunt.

W konkursie może wziąć udział każdy, 
kto do 20 listopada 1972 roku nadeśle opra­
cowanie odpowiadające powyżej sformuło­
wanym wskazówkom, pod adresem redak­
cji „GŁOSU WIELKOPOLSKIEGO”. Po­
znań 2, ul. Grunwaldzka 19, z dopiskiem na 
kopercie „Moje spotkanie z Krajem Rad”. 
Maksymalna objętość tekstu — 5 stron 
znormalizowanego maszynopisu.

A oto pełna lista konkursowych nagród:

► dwie wycieczki do ZSRR;
► aparat radiowy „Selena”;
► aparat fotograficzny „Zorka-4”;
► zegarek damski;
► zegarek męski;
► komplet koszyczków srebrnych do 

szklanek;
► komplet srebrnych łyżeczek;
► papierośnica z pozytywką;
► pudernica z pozytywką;
► koszyczek srebrny do cukrów, Z
► dwa samowarki. )

Zwycięzców wyłoni sąd konkursowy, po­
wołany przez organizatorów- Ich nazwiska 
opublikujemy w końcu listopada br. Prace, 
które zostaną uznane za najbardziej war­
tościowe wydrukujemy w całości lub w 
części na łamach „GŁOSU” za normalnym 
honorarium autorskim.

Zachęcamy wszystkich, którzy byli w 
Związku Radzieckim, aby podzielili się z 
innymi wrażeniami z pobytu w tym kraju.

Wgfeęaat

mM|

Przed dwomajaty w lubelskim osiedlu mieszkaniowym na Kalino,wszczyźnie, należącym do Robot­
niczej Spółdzielni Mieszkaniowej „Motor” zamieszkali pierwsi lokatorzy. Obecnie w dwunastu jede- 
nastopiętrowych wieżowcach i dwu obszernych budynkach czteropiętrowych zamieszkuje pra­

wie pięć tysięcy osób.
Na zdjęciu: na osiedlu RSM „Motor” w Lublinie.

CAF — fot. Huzar

POKOLENIE WIELKIEJ
Proponujemy Czytelnikom 

nową dyskusję na na­
szych łamach — na te­

mat „Młodzi wobec przyszłoś­
ci”. Oczywiście kierujemy ją 
przede wszystkim do ludzi mło 
dych. Chcielibyśmy, aby oni 
przede wszystkim próbowali w 
tej dyskusji określić swoje 
miejsce w dniu dzisiejszym i 
jutrzejszym naszej ojczyzny, 
swoje możliwości rozwojowe 
widziane w związku z szansa­
mi rozwoju kraju, możliwości 
realizacji swoich marzeń, am­
bicji i aspiracji, swój udział 
we wcielaniu w życie tych ma
rżeń 
wy 
ją

te 
także

aspiracji. Spra- 
żywo interesu- 

pokolenie do­
rosłych, mowa przęcież o 
przyszłości ich dzieci, jakżeby
więc mogli się tym nie intere­
sować. Spodziewamy się więc, 
że głos w dyskusji zabiorą i 
przedstawiciele starszego poko­
lenia.

Mówi się, że rosnące dziś 
młode pokolenie Polaków jest 
pokoleniem wielkiej szansy. W 
tym znaczeniu, że jest ono 
wielką szansą dla naszego kra. 
ju. Ale także w tym znaczeniu, 
że ma ono wyjątkowe szanse 
realizacji ideałów młodości. 
Ponad połowa ludności Polski, 
to ludzie urodzeni po wojnie. 
Bez mała 40 procent społecżeń-

SZANSY
stwa stanowią ludzie w wieku 
do 19 lat- Przeszło jedna czwar 
ta mieści się w przedziale, mię 
dzy 20 a 30 rokiem życia. Taka 
struktura biologiczna jest 
właśnie naszą wielką szansą 
rozwojową, jakiej nie mą wie­
le krajów na świecie. U nas 
też pewnie się już nie powtó­
rzy. Z każdym rokiem tempo 
dopływu młodych kadr do 
przemysłu, rolnictwa, kultury 
będzie słabnąć-

Ambitni i odważni
O młodym pokoleniu można 

mówić dobrze i źle, ale nie 
ulega wątpliwości, że młodych

iaiobec^, ,

cechuje zawsze ofensywność, 
ambicja, odwaga, pęd do 
zmian. Cechy te składają się 
na to, co nazywamy dyna­
mizmem, którego nam dziś tak 
bardzo potrzeba. Wkraczamy 
przecież na drogę przyspieszo­
nego rozwoju społeczno - gospo 
darczego. Roztoczyliśmy przed 
społeczeństwem — zrobiła to 
partia — wizję Polski o zmo- 

gospodarcedernizowanej
sprzęgniętej z rewolucją nau­
kowo _ techniczną, wizję Pol­
ski rozwiązującej szybko spra­
wy socjalne obywateli: zapew­
niającej pracę, mieszkanie, 
wolny czas dla wypoczynku i 
rozrywki, zrównującej prawa 
pracowników fizycznych i 
umysłowych.

Jeśli dziś mówimy, że reali­
zując strategię przyspieszonego 
rozwoju jesteśmy w stanie za­
pewnić sukces życiowy Pola­
kom, to przecież stwierdzenie 
to jest szczególnie adresowane 
do młodego pokolenia. Ono ma 
szanse szczególne odnieść suk­
ces, albowiem wchodzi do do­
rosłego życia w okresie dyna­
micznego rozwoju kraju. Ono 
wejdzie w tę dynamikę, jako 
w okres niejako naturalny, nor 
malny. powinno więc nie tylko 
utrzymać szybkie tempo rozwo 
ju, alę i więcej — uznając je 

. za normalną pozycję startową
— spowodować dalsze przy­
spieszenie.teme.

PrograiĘ dla młodych
Jećinakźe nie wiadomo do­

kładnie jak sam] młodzi oce­
niają aktualną sytuację i swo­
je w niej szanse. Wiadomo, że 
młodzi nie lubią porównywać 
tego, co jest dziś a tym, co by­
ło, powiedzmy, t>rzed wojną 
czy tuż po wojnie- Nie widnie­
li tego, znaja przeszłość tylko 
z podręczników, nie przemawia 
to do ich wyobraźni. Lubią po­
równywać nasze dzisiejsze do­
konania z tvm, co jest u na- 
szvrh sąsiadów czy w krajach 
najbardziej rozwiniętych. 
Niech norównuią. Nie mamy 
się czego wstydzić, ale jedno­

cześnie nie miałoby sensu ukry 
wać, że w wielu dziedzinach od 
stajemy- Ale też program spo­
łeczno - gospodarczego rozwo­
ju Polski wytyczony na VI 
Zjeździe partii, ambitny jak 
żaden inny dotychczas, zakła­
da wyrównywanie dysproporcji 
i doganianie tych lepiej rozwi­
niętych.

I tu właśnie ludzie młodzi bę 
dą mieli wiele do zrobienia. 
Jest to przecież program prze­
de wszystkim dla nich, oni bę­
dą głównie korzystać z jego 
owoców. Oni też powinni przy­
czynić się walnie do jego wy­
konania. Tego od młodych 
oczekuje społeczeństwo. Zaś VI 
Zjazd otwiera im szanse aktyw 
nego, twórczego działania. Czy 
tamy w jego Uchwale: ,/Zada­
niem partii jest wskazywanie . 
młodzieży kierunków aktywnoś 
ci, od których zależy przede . 
wszystkim dalszy rozwój kra- 
ju, oraz przedsięwzięć, które 
mogą stać się trwałym wkła­
dem młodego pokolenia w do­
robek narodu. Zapewniać na­
leży twórczym inicjatywom 
młodzieży możliwości ich reali 
zacji, śmiało wysuwać uzdolnio 
nych, wartościowych ludzi mło 
dego pokolenia na odpowie­
dzialne stanowiska w gospodar 
ce, życiu społecznym i politycz­
nym”.

Na naszych oczach program 
ten wcielany jest w życie- A już 
dziś wiemy, że wykonujemy go 
ze znacznym wyprzedzeniem 
ponieważ pracujemy lepiej niż 
kiedykolwiek, ponieważ zapa­
nował klimat dobrej roboty, 
wyzwolono bodźce materialne 
i moralne oraz różnorakie 
zerwy. A tylko praca może 
zapewnić sukces. Innego 
sobu jeszcze nikt nie 
myślił.

re- 
nam 
spo- 
wy-

Otóż młodzi mogą tu zrobić 
szczególnie dużo- Są przecież 
lepiej przygotowani do pracy 
niż poprzednie pokolenie, któ­
re nieśmiało takich i tylu szkół, 
które zresztą notuje w swoich, 
życiorysach sześcioletnią przcr 
wę edukacyjną spowodowaną 
wojną. Warto zwrócić uwagę, 
że dzisiejsi młodzi ludzie są 
pierwszym od dwu wieków po­
koleniem, które nie zna wojny 
ani okupacji, pierwszym, które 
nie musi swojego wejścia w 
życie określać czynem zbrój-, 
nym i ofiarą krwi. Takich wa­
runków wejścia w dorosłe ży­
cie nie mieli młodzi Polacy od 
stuleci. Dziś więc określić się > 
trzeba wynikami w pracy i nau 
ce. I traktować to zarówno ja­
ko osobistą szansę życiową jak 
i jako obowiązek patriotyczny 
wobec ojczyzny. Jeg- -'pełnie­
nie stanowi z kolei wielką szan 
sę dla kraju. Tak koło się za­
myka.

Rodzi się tu od razu od­
powiedź na pytanie jsk żyć, 
ku czemu zmierzać i do czego 
nakłaniać innych, aby

Dokończenie na sir. 4
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INSTYTUT INŻYNIERII KOMUNALNEJ 
POLITECHNIKI POZNAŃSKIEJ 

ORGANIZUJE 
wieczorowe dwusemestralne 
STUDIUM PODYPLOMOWE

Z OGRZEWNICTWA I WENTYLACJI.
Zajęcia na Studium będą się odbywały dwa 

razy w tygodniu w godzinach popołudniowych. 
Na Studium mogą być przyjęte osoby, które 

— posiadają dyplom ukończenia studiów wyż 
szych na Wydziale: Budownictwa, Inżynie­
rii Sanitarnej lub Mechanicznym;

— są zatrudnione co najmniej dwa lata w 
jednostkach zajmujących się ogrzewnic- 
twem i wentylacją;

— zostaną skierowane przez zakład pracy.
Zgłoszenia należy kierować do Sekretariatu 

Instytutu Inżynierii Komunalnej Politechniki 
Poznańskiej, Poznań, ul. Piotrowo 5 — do dnia 
20 listopada br. — załączając:

odpis dyplomu ukończenia 
szych,
zaświadczenie o odbytej co 
letniej pracy w dziedzinie 
Studium,

studiów wyz­

najmniej dwu- 
związanej ze

— skierowanie zakładu pracy,
— ankietę personalną,
— życiorys.
O terminie posiedzenia Komisji Kwalifikacyj­

nej na Studium, kandydaci zostaną poinformo-
9088-K1

ZAKŁAD ROBÓT ANTYKOROZYJNYCH 
i TERMOIZOLACYJNYCH 

Gdynia 
poszukuje

2 POKOI
z telefonem na biuro
najchętniej na Dębcu.

Zgłoszenia telefonicznie 
dżina 7—13.

20021 Poznań go-
Kierownictwo Grupy Robót 

Luboń k/Poznania.
1880-M2

PRZEDSIĘBIORSTWO SPÓŁDZIELCZE
ZAKUPI lub WYDZIERŻAWI

w Poznaniu
DOMEK WILLOWY, wzgL BLIŹNIACZY 

(cały) powyżej 110 ml 
z przeznaczeniem na pomieszczenia biurowe 

Może być do wykończenia.
Oferty prosimy kierować pod adresem Biura 

Ogłoszeń, ul. Grunwaldzka 19 dla 8998-K1

Podnoszenie ciężarów Pucharowe rewanże

Kandydaci na Montreal 
startują w Poznaniu

Dzisiaj w Poznaniu 169 zawodników z 32 klubów staje do walki o 
tytuły młodzieżowych mistrzów Polski w podnoszeniu ciężarów na 
rok 1972. Z uwagi na to, że limit wieku wynosi 23 lata, wśród 
uczestników poznańskich mistrzostw znajdzie się zapewne,wielu po­
tencjalnych kandydatów na Igrzyska Olimpijskie w Montrealu.

Górnik Dynamo 2:1
W rozegranym w środę na Sta­

dionie Śląskim w Chorzowie re­
wanżowym meczu II rundy Pu­
charu Europy Górnik Zabrze po­
konał Dynamo Kijów 2:1 (1:1). 
Bramki strzelili dla Górnika: Lu- 
bański — 30 min. i Gorgoń — 62 
min. dla Dynamo — Błochin w 25 
min.

wani listownie.

W „KOZIOŁKACH”
ZA 15,— ZŁ 

ponad PÓŁ MILIONA ZŁ 
lub samochód marki 

WARSZAWA”.
9144-K1

Poznańskie Przedsiębiorstwo Konstrukcji 
Stalowych i Urządzeń Przemysłowych 

„MOSTOSTAL” - Poznań, 
ul. Wołowska 70, tel. 67-32-71 

odsprzeda w ramach upłynnienia: 
materiały branży metalowej, hutni­
czej, elektrotechnicznej itp. oraz czę­
ści zamienne do maszyn i urządzeń 
transportowych, a także do samo­
chodów osobowyc1' i ciężarowych.

Wykazy do wglądu w Dziale Gosp. Mat.
8400-Kl

Przedsiębiorstwo Państwowe 
Pracownie Konserwacji Zabytków — 

Oddział w Poznaniu, ul. Żydowska 1, 
ZAKUPI

80 m» WAPNA LASOWANEGO 5-letniego 
od przedsiębiorstw państwowych, spółdziel­
ni i osób prywatnych, w I kwartale 1973 r. 

Telefon: 561-12 i 555-47
8852-Kl

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
7 listopada 1972 roku zginęła tragicznie

studentka V roku Wydziału Lekarskiego 
Akademii Medycznej w Poznaniu

EWA STĘPKOWSKA
Pogrzeb odbędzie się we Włocławku, dnia 

9 listopada 1972 r. o godz. 15.30.
DZIEKAN

Wydziału Lekarskiego
9162-K1

W dniu 6 listopada 1972 r. zmarł tragicznie 
mój kochany mąż, ojciec, teść i dziadek, prze­
żywszy lat 72, śp.

FRANCISZEK ELLMANN
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 10 bm. 

o godz. 13.40 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

RODZINA

Poznań, Dąbrówki 2 m. 4. 29737g
e*

Przetargi
Państwowy Instytut Hydrologiczno - Meteorologiczny,
Oddział w Poznaniu ogłasza PRZETARG NIEO-
GRANICZONY na sprzedaż SAMOCHODU Nysa 501 
Towos, nr silnika 273759, nr podwozia 37022, cena wy­
woławcza 32.500,— zł, nr rej. 50-92 PM.

Przetarg odbędzie się dnia 24. XI. 1972 r. o godzinie 
10 w biurze Oddziału w Poznaniu, ul. Dąbrowskiego 
174/176.

Pojazd można oglądać w ciągu 2 dni przed prze­
targiem od godziny 8 do 15 na terenie posesji Oddzia­
łu.

Wadium w wysokości 10 proc, ceny wywoławczej, 
należy wpłacić w kasie Oddziału, najpóźniej w przed-
dzień przetargu do godz. 13.30. 9124-K1
Zarząd Spółdzielni Inwalidów Ochrony Mienia 1 Usług 
Różnych w Poznaniu, ul. Konfederacka, barak 2 — 
ogłasza PIERWSZY PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na
— SAMOCHÓD marki „Zuk", typ A-03, nr podwozia 

22672, rok produkcji 1963 — cena wywoławcza
38.980,— zł;

— MOTOCYKL marki „Junak M 10“ z wózkiem bo­
cznym, nr podwozia 43542, rok produkcji 1962 — 
cena wywoławcza 6.050,— zł.

Pojazdy oglądać można w dniach od 24. XI. do 29. 
XI. 1972 r. w godz. od 13 do 15 w Poznaniu, ul. Hib­
nera nr 6.

Przetarg odbędzie się w dniu 30. XI. 1972 r. o godz.
10 w Biurach Zarządu, pokój 1.

Oferty i wadium w wysokości minimalnej 10 proc, 
należy składać w kasie Spółdzielni w godz. 11—13.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu bez

Mistrzostwa w Poznaniu mają 
szczególny charakter. Są to 
pierwsze poważniejsze zawody na 
szczeblu centralnym po zlikwido­
waniu przez Międzynarodowy 
Związek Podnoszenia Ciężarów wy 
ciskania. Tak więc zawodnicy wal 
czą o tytuły młodzieżowych mi­
strzów Polski w dwuboju tj. w 
rwaniu i podrzucie. Warto tu do­
dać, że wiele lat temu w 1928 ro­
ku również w Poznaniu odbyły się 
pierwsze w historii podnoszenia 
ciężarów w Polsce mistrzostwa kra 
ju w trójboju, a więc w rwaniu, 
podrzucie i wyciskaniu. Do tego 
momentu ciężarowcy podczas za­
wodów zaliczali pięć bojów, a więc 
trzy podstawowe oraz dwa boje 
jednorącz.

Młodzieżowe mistrzostwa Polski 
odbędą się w sali Wyższej Oficer 
sklej Szkoły Wojsk Pancernych. 
Organizator zawodów — Poznań­
ski Okręgowy Związek Podnosze­
nia Ciężarów zrobił wszystko aby 
impreza wypadła możliwie jak naj 
bardziej okazale i była jeszcze 
jednym akcentem propagującym 
tę dyscyplinę sportową w stolicy 
Wielkopolski. Dzisiaj na pomoście 
sali WOSWP startują reprezentanci 
wagi muszej, koguciej i piórkowej. 
Początek poszczególnych bojów o 
godz. 10, 13 i 16.30. O godz. 16 od­
będzie się uroczyste otwarcie poz 
nańskich mistrzostw. W piątek 10 
bm startują ciężarowcy wagi lek-

wiele zmian w dotychczasowych 
układach sił w poszczególnych wa 
gach, na listach rekordzistów itp. 
Optymizmem napawa fakt, że po 
raz pierwszy w historii podnosze­
nia ciężarów w województwie poz 
nańsklm aż 11 reprezentantów 
Wielkopolski zakwalifikowało się 
do udziału w mistrzostwach Pol­
ski. Czterech z nich trenuje w LZS 
Przysieka Polska, po dwóch w Sta 
li Ostrów i Pancernych Poznań oraz 
po jednym Chrobry Gniezno, w 
LKS-ie Wielkopolska i w LZS-ie 
Jarocin. Z tej jedenastki naj­
większe szanse na wysokie punkto 
wane miejsce mają Małowiński 
startujący w wadze piórkowej z 
Chrobrego Gniezno oraz w super­
ciężkiej — Ratajczak z Przysieki 
Polskiej, (s)

dalekopisem.
MIĘDZYNARODOWY MECZ 
KOSZYKÓWKI MĘŻCZYZN

Koszykarze Korony (Kraków) po 
konali drużynę Burewiestnik (Ki­
jów) 99:90 (48:48). Najlepszymi
strzelcami byli: w drużynie Koro-

podania przyczyn. 8970-K1
Miejskie Przedsiębiorstwo Taksówkowe w Poznaniu, 
przy ul. Dąbrowskiego 29 — ogłasza I PPRZETARG 
NIEOGRANICZONY na sprzedaż:

— 2 SAMOCHODÓW OSOBOWYCH marki Warsza­
wa, typ 204 — cena wywoławcza 18.000,— zł;

W 
wne 
jego

1 SAMOCHODU BAGAŻOWEGO marki Żuk, 
typ A-03 — cena wywoławcza 13.650,— zł.
przetargu udział mogą brać osoby fizyczne i pra- 
mieszkające na terenie m. Poznania jak 1 poza 
terenem.

Przetarg odbędzie się 23. XI. 1972 r. o godz. 10 na 
terenie naszego przedsiębiorstwa przy ul. Dąbrow­
skiego 29.

Pojazdy oglądać można w dniach 20 — 22. XI. br. na 
iterenie MPT przy ul. Dąbrowskiego 29.

Przystępujący do przetargu zobowiązani są do wpła 
cenią w kasie MPT w godz. 11 do 13 wadium w wy­
sokości 10 proc, ceny wywoławczej, najpóźniej do 
dnia 22. XI. br.

Przedsiębiorstwo zastrzega sobie prawo do unie­
ważnienia przetargu bez podania przyczyn. 9154-K1

Wydział Finansowy Prezydium DRN Poznań - Stare
Miasto działając na podstawie art. 103, ustawy
i dnia 17. VI. 1966 r. o postępowaniu egzekucyjnym
w administracji (Dz. U. nr 24, poz. 151 z 1966 r.)

OGŁASZA PUBLICZNĄ LICYTACJĘ 
WTRYSKARKI o pojemności 15 gramów, 
napęd ręczny dźwigniowy — 
cena wywoławcza 6.375,— zł.

Licytacja odbędzie się w dniu 15 listopada 1972 r. 
o godzinie 14. w lokalu przy ul. Kordeckiego nr 52.

Wymienioną wtryskarkę można oglądać na pół eo-
dżiny przed rozpoczęciem licytacji. 9065-K1

W dniu 7 listopada 1972 r. zmarła tragicznie 
nasza najlepsza koleżanka

EWA STĘPKOWSKA
studentka V roku Wydziału Lekarskiego 

Akademii Medycznej w Poznaniu.

Dnia 7 listopada 1972 r. zmarl nagle przeżyw­
szy lat 81 mój drogi ojciec, teść 1 dziadek

Pogrzeb odbędzie się we Włocławku w czwar­
tek, dnia 9 bm. o godz. 15.30.

KAZIMIERZ LEWANDOWSKI
Studentki 1 studenci V roku

29658g

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 10 bm. 
o godz. 11 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążeni

W dniu 28 lipca 1972 r. zmarł tragicznie w Chi­
nach ukochany syn, brat, szwagier, wujek i ku­
zyn, przeżywszy lat 46, śp.

Ul. Calliera 4a m. 5.
córka, zięć 1 wnuki

29736g
CZESŁAW KOTLAREK

Dnia 5 listopada bieżącego roku zmarła

ANTONINA WASIELEWSKA

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 10 bm. 
o godz. 13.05 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona
rodzina

AC Milan Legia 2:1
W 118 minucie spotkania, a wiec 

na 2 minuty przed końcem dru­
giej połowy dogrywki Schnellin- 
ger przerzucił piłkę pod nasza 
bramkę. Jeden z zawodników włos­
kich przejął ja na głowę podajac 
do Chiarugi. Ten ostatni z naj­
bliższej odległości zmusił Mowlika 
do kapitulacji. Ostatecznie mecz 
zakończył się zwycięstwem AC 
Milan 2:1. Dzięki temu zwycięstwu 
piłkarze włoscy awansowali do 1/4 
finału.

Ruch -'Dynamo 0:3
Rozegrany w 

wy pojedynek 
charu UEFA

Dreźnie rewanżo- 
drugiej rundy Pu- 
pomiędzy Ruchem

Chorzów i Dynamo Drezno zakoń 
czył się zwycięstwem gospodarzy 
3:0 (1:0).

A oto wyniki wczorajszych spot­
kań. Drużyny które podajemy wy-

była długoletnia i wzorowa pracownica, nieod­
żałowana i serdeczna koleżanka, którą żegnamy 
z żalem, łącząc wyrazy głębokiego współczucia 
Rodzinie.

Poznań, ul. Żupańsklego 7 m. 7.

Prosimy o nieskładanle kondolencjl.
*• 29722g

Dyrekcja — POP — Rada Zakładowa 
oraz współpracownicy 
Okręgowej Centrali

Nasiennictwa Ogrodniczego i Szkółkarstwa 
w Poznaniu.

9158-K1

j. Dnia 7 listopada 1972 r. zakończył swój pra- 
T cowity żywot mój ukochany mąż, ojciec, 
dziadek i teść, przeżywszy lat 76, śp.

STANISŁAW PODESZWA
emeryt kolejowy, powstaniec wielkopolski.

+ Dnia 7 listopada 1972 r. zmarł nagle, namasz- 
I czony Olejami św., mój najukochańszy, naj­
droższy mąż. tatuś, brat, zięć 1 szwagier

działacz harcerski z dzielnicy Wilda.

ALOJZY FREDRYCH

Pogrzeb odbędzie się w 
o godz. 15.30 na cmentarzu 
ril Poznań - Krzyżownlki.

piątek, 
parafii

dnia 10 bm. 
imienia Ma-

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 10 bm. 
0 godz. 10.25 na cmentarzu junikowskim.

Zawiadamia pogrążona w smutku 
tona z rodziną

W smutku pogrążone
żona z dziećmi i rodzina

Poznań, ul. Bułgarska 144 m. 13. 29699g

z Ogrodów, OgrodyDojazd autobusem nr 61 ___
— Krzyżownlki do przystanku przy ul. Leśno-
wolskiej.
Poznań, Kościuszki 76 m. 4. 29709g

S 1 ° S

kiej, średniej i półciężkiej. I 
tym dniu początek zawodów w 
szczególnych wagach o godz. 10, 
i 16. W ostatnim dniu zawodów 
w sobotę 11 bm. mistrzostwa :

: w 
po 
13, 
tj. 

zo-

ny Wielebnowski — 30 pkt. a 
drużynie kijowskiej Pogulaj 
pkt.

PZP KOSZYKARZY
W meczu I rundy rozgrywek 

Puchar Zdobywców Pucharów

w 
34

w

staną rozegrane w wagach lekko- 
ciężkiej i superciężkiej o godz. 10 
i 12. Około godz. 15 mistrzostwa zo 
staną zakończone.

Jak już wspomnieliśmy zawody 
w Poznaniu rozegrane zostaną w 
dwuboju. Spowoduje to na pewno

koszykówce mężczyzn, węgierska 
drużyna CSEPEL przegrała z zes 
połem Olimpiąue Antibes 55:81 
(30:27).

W Brnie odbył się mecz I run­
dy o Puchar Zdobywców Pucha­
rów koszykarzy, w którym Zbro- 
jovka Brno pokonała austriacki 
zespół Mounier Weis 105:73 (47:31).

lekkoatletyka

Bieg supermaratoński
Po raz pierwszy w historii spor­

tu lekkoatletycznego, w Finlandii 
rozegrany został bieg supermara- 
tońskl. Trasa ponad 100 km oro- 
wadziła z miejscowości Jarenpaa 
do Mantsala. Do biegu stanęło 72 
zawodników. Wygrał Tannlnen w 
czasie 6.42,53 godz. W kategorii za­
wodników w wieku ponad lat 50 
zwyciężył Hallnen w czasie 10.18,32 
godz. (x)

„Totek" płaci
PP Totalizator Sportowy zawia-

damia, że w 
ka z dnia 5 
sowanle II 2 
— wygr. po

zakładach Toto-Lot- 
bm., stwierdzono: lo- 
rozw. z 5 traf. prem. 
1.000.000 zł; 159 rozw.

z 5 traf, zwykł. wygr. po 12.809 zł 
8.102 rozw. z 4 traf. — wygr. 377 zł

NIE BĘDZIE ZIMOWEJ 
OLIMPIADY W DENVER

W referendum, które odbyło 
7 bm., w amerykańskim stanie

się

lorado, społeczeństwo wypowiedzią
ło się przeciwko 
wej olimpiady w 
tała powierzona 
Mieszkańcy tego

organizacji zimo 
1976 r., która zos 

miastu Denver. 
stanu zaprotesto-

wali głównie przeciwko opodatko­
waniu ich na rzecz organizacji 
Igrzysk Olimpijskich.

HOKEIŚCI CSRS POKONALI 
SZWECJĘ

W środę w Pradze rozegrano 
pierwszy, towarzyski, międzypań­
stwowy mecz w hokeju na lodzie
CSRS Szwecja. Zdecydowane
zwycięstwo odniosła drużyna ak­
tualnego mistrza świata — Cze­
chosłowacja 10:4 (2:2, 5:2, 3:0).

Szwedzi jedynie w pierwszej ter 
cji byli równorzędnymi przeciwni 
kami dla mistrzów świata, którzy 
już na początku sezonu demonstru 
ją wysoką formę. Warto jednak

154.794 rozw. z 3 traf. — wygr. po dodać, że drużyna Szwecji została
19 zł. 1 poważnie odmłodzona.

W dniu 4 listopada 1972 roku zmarl

JAN IZBICKI
długoletni pracownik naszego przedsiębiorstwa.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 9 listo­
pada br. o godzinie 12.30 na cmentarzu junikow­
skim.

Wyrazy 
Zmarłego

głębokiego współczucia Rodzinie 
składają

Dyrekcja, Rada Zakładowa 1 współpracownicy 
Miejskiego Przedsiębiorstwa Oczyszczania 

w Poznaniu.

Dnia 6 listopada 1972 roku zmarl

PIOTR GRENDA

9151-K1

były długoletni pracownik Działu Instalacji.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębo­
kiego współczucia.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 9 listopada 1972 r. 
o godz. 9.40 na cmentarzu komunalnym Juni- 
kowo.

Dyrekcja — Samorząd Robotniczy — Załoga 
Wielkopolskich Okręgowych zakładów 

Gazownictwa w Poznaniu.
9161-K1

tż wielkim bólem i głębokim żalem zawiada­
miamy, że w dniu 7 listopada 1972 r. odszedł od 
nas na zawsze po długich i ciężkich cierpieniach 

znoszonych z anielską cierpliwością, opatrzony 
Sakramentami św., najukochańszy mój mąż, oj­
ciec, teść i dziadek, przeżywszy 64 lata, śp.

ZBIGNIEW FRĄCKOWIAK
Pogrzeb odbędzie się w dniu 10. XI. 1972 roku 

o godzinie 14.50 z kaplicy cmentarnej na Juni- 
kowie.

Pogrążona w smutku

Poznań, ul. Dzierżyńskiego 66 m. 11.
RODZINA

29720g

tłuszczonym drukiem przeszły 
następnej kolejki spotkań.

PEMK
Anderlecht Bruksela —

Spartak Trnava (0:1)
Górnik Zabrze —

Dynamo Kijów (0:2)
Dozsa Ujpest Budapeszt —

Celtic Glasgow (1:2) 
FC Magdeburg —

Juventus Turyn (0:1)

do

0:1

2:1

3:0

CSKA Sofia — Ajax Amsterdam
(pierwszy mecz)

PEZP
Leeds United —

Carl Zeiss Jena 
Schalke 04 —

Cork Hibernians 
Hajduk Split —

Wrexham United
AC Milan

1:3

(0:0)

(0:0)

(1:0)

2:0

3:0

2:0
Legia Warszawa

(1:1) 1:1 dogrywką 2:1 
Dinamo Bukareszt —

Rapid Wiedeń (1:1) 3:1
FC Besa Tirana — 

Hibernian Edynburg (1:7)
Spartak Moskwa —

Atletico Madryt (4:3) 
Sparta Praga —

Ferencvaros Budapeszt (0:2)
PUCHAR UEFA

Dynamo Drezno —
Ruch Chorzów (1:0) 

FC Valencla —
Crvena Zvezda Belgrad (1:3) 
FC Kaiserslautern —

CUF Barreirense (3:1) 
Hvidovre Kopenhaga — 
Borusia Moenchengladbach (0:3) 
Olympiakos Pireus —

Tottenham Hotspurs (0:4) 
Twente Enschede —

1:2

4:1

3:0

C:1

1:3

1:0

Frem Kopenhaga (5:0)
FC Brugge — FC Porto (0:3) 
Inter Mediolan —

IF Norrkoeping 
Slovan Bratysława — 

Union Las Palmas 
OFK Belgrad —

Feljenoord 
Fiorentina —

Vitoria Setubal 
Ararat Erewan —

(2:2)

(2:2)

(3:4)

(0:1)

Grasshoppers Zurych (3:1)

•’ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
i 7 listopada 1972 r. odeszła od nas niespodzie­
wanie przeżywszy lat 45 nasza ukochana córka 
siostra, szwaglerka i ciocia, śp.

ŁUCJA FOJUT
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 10 bm. 

o godz. 11.55 na cmentarzu junikowskim.

Pogrążona w smutku

RODZINA
Poznań, Chwiałkowskiego 39 m. 4. 29665g

tZ wielkim bólem i głębokim żalem zawiada­
miamy, że dnia 7 listopada 1972 r. odeszła od

nas na zawsze po długich i ciężkich cierpie­
niach, opatrzona Sakramentami św„ nasza
ukochańsza mamusia, teściowa, babunia 
babunia, przeżywszy lat 69

KATARZYNA JENEK
z domu KRACZKOWSKA

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia
o godz. 14.15 na cmentarzu junikowskim.

10

3:2

2:0

0:1

2:1

2:1

4:2

naj- 
pra-

bm.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

Poznań, ul. Woźna 10 m. 14. 29692g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
7 listop’ada 1972 r. odszedł od nas na zawsze, 
opatrzony Sakramentami św., mój najdroższy 

mąż, kochany ojciec, brat, wuj, stryj, szwagier, 
teść 1 dziadek, przeżywszy lat 68, śp.

BONIFACY NOWICKI
emeryt HCP,

b. sierżant, saper, odznaczony Krzyżem Virtuti 
. Militari, Krzyżem Walecznych, Krzyżem Pamiąt­

kowym Monte Cassino, Brązowym Krzyżem za-
sługi z Mieczami innymi odznaczeniami,

członek ZBoWiD.
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 10 bm. 

o godz. 12.30 na cmentarzu junikowskim.
W smutku 

żona,
pogrążeni
córka, synowie, svnowa, zięć 

i wnuczki
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WIELKOPOLSKI
Poznań, św. Szczepana 5 m. 140. 29655g

A GŁOS WIELKOPOLSKI 5
Nr 267 (8929) 9 XI 1972



LISTOPAD
9 

Czwartek

Teodora, 
Ursyna

Słońce: 7.00—16.12

t TEATRY J

W POZNANIU

POLSKI — g. 19 „Pokój na go­
dziny”.

NOWY — g. 16 „Tajemniczy 
ogród”, g. 19 „Sługa dwóch pa­
nów”.

OPERA — g. 19 „Cyrulik Sewil­
ski”.

OPERETKA — g. 18.30 „Dziękuję 
ci Ewo” (przedst. zamkn.).

K9NIA

KDF — MUZA — g. 10, 12.30, 15 
„Ząb rekina” (radź. 12 1.), g. 17.30, 
20 „Ostatnia gra Karima” (radź. 
16 1.).

KDF PAŁACOWE — g. 15, 19 
„Solaris” (radź. 16 1.).

APOLLO — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 
20 „Woda życia” (radź. 14 1.).

BAŁTYK — g. 10,| 12 „Kochany 
drapieżnik” (radź. 7 1.), g. 14, 16, 
18. 20.15 „Wujaszek Wania” (radź. 
16 1.).

CZTERNASTKA — g. 10, 12.30. 
15. 17.30, 20 „Ziemia faraonów” 
(USA 14 1.).

GONG — g. 10, 12, 16. 18, 20
„Żenią, Żenieczka i Katiusza” 
(radź. 14 1.).

GRUNWALD — g. 17, 19.30
„Dzień dobry to ja” (radź. 16 1.).

GWIAZDA — g. 10, 11.30 „Obcym 
wstęp wzbroniony” (poi. 16 1.), g. 
13. 15.30, 18, 20.15 „Szklana kula” 
(poi. 14 1.).

KOSMOS — g. 17 „Białe słońce 
pustyni” (radź. 14 1.).

MALTA — g. 16. 18, 20 „Swiniar 
ka i pastuch” (radź. 12 1.).

MINIATURKA — g. 15.30. 17.30.
19.30 „Dziki pies Dingo” (radź. 14 
1.).

OSIEDLE — g. 15.30. 17.30, 19.30 
„Ojciec żołnierza” (radź. 11 1.).

PANCERNIAK — g. 17.30, 20
„Marianna 0555” (radź. 14 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15. 
17, 19.30 „Na tropach szpiega” (cz. 
1. radź. 16 1.).

RIALTO — g. 10, 12.30. 15, 17.30.
20 „Wyzwolenie” cz. III (radź. 14 
1.).

SCALA — g. 16, 18, 20 „Smak 
zemsty” (hiszp. 14 1.).

WARTA — g. 10. 12, 14, 16, 20 
„Siedem nianiek” (radź. 14 1.), g. 
18 DKF „Dvskurs”.

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 14.45, 16.45, 18.45 „Na Rusi” 
(radź. 14 1.).

WILDA — g. 10, 12.30, 15.30, 18.
20.15 „Dom wampirów” (ang. 14 1.).

WRZOS (Mosina) — g. 17, 19.15 
„Martw sezon” (radź. 14 1.).

WRZOS (Luboń) — g. 18 „Po­
czątek nowego świata” (rum. 14 
1.).

t OYZURY J

SZPITALE: Interna, chirurgia 
ogólna, laryngologia — ul. Mickie­
wicza 2: okulistyka, neurologia — 
Ul. Walki Młodych 7; psvchiatria 
— ul. Przybyszewskiego 49.

Pogotowie Ratunkowe dla Po­
znania (Chełmońskiego 20): wy­
padki uliczne, tel. 999: nagłe za­
chorowania w domu, tel. 66-00-66: 
dla dow. poznańskiego, tel. 544-44

Telefon Zaufania — nr 586-87 i 
522-51.

Apteki: Dzierżyńskiego 349, Dą­
browskiego 140/142. Głogowska 107' 
109, Główna 53. Kórnicka 24, Mic­
kiewicza 22, Słowiańska, Staro- 
łecka 78 (dyżury nocne), Marcin­
kowskiego 11 (całą dobę) niedz. 
i świata.

Centralny Ośrodek Informacji 
Medycznej Służby Zdrowia w Po­
znaniu — tel. 540-93.

Miejska Lecznica dla Zwierząt 
(ul. Grunwaldzka 248, tel. 672-414) 
— g. 8—21 (w nocy nagłe wypadki)

t panio %
CZWARTEK — PROGRAM !• 

Fala 1322 m: 7.55 Muz. rozrywk.: 
8.08 Felieton dnia: 8.21 Co $łvcbać 
w świecie: 8.30 Bezpieczeństwo na 
jezdni zależv od nas samvch: 8.40 
Prononuirmv. informujemv. przv- 
pominamy: 9 Dla kl. III i IV 
„Wierzbinowa fu’arka”; 9.»o io mi­
nut dla saksofonistv: 9.30 Muz. 
rozrvwk.; 10.05 ,.Peknietv świat” 
fragm. 4 pow.: 10.25 Tańce svmt: 
10.50 Nadbałtvckie skarby: 11 Dla 
kl. VI (historia) ..Pięć księżyców”: 
11.30 Jugosławia śpiewa: 11.50 Po­
radnia Rodzinna: 12.25 Z olsztyń­
skiej fonoteki muzycznej: 13 Z żv, 
cia ZSRR: 13.20 Od gór oo krainę 
wielkich dolin — polska muz. Ind.: 
13.40 Wiecej. lepiej, taniej: 14 Wier 
sze A. Krvdv: 14.10 M Gozdecka 
gra utwory fortep. kompozytorów 
polskich: 14.30 Rok Moniuszkow­
ski — Radiowy Konkurs Pieśniar- 
ski: 15.05 Godzina dla dziewcząt i 
chłopców: 15.40 Muzyczne hokus — 
nokns; 15.45 Dla dzieci (proza czy­
taną) „Junak” ode. 15: 16.05 Oni- 
nie ludzi Partii: 16.15 Z piosenka 
po Kraju Rad: 16.30 Popołudnie z 
młodością: 18.50 Muz. i aktualn.: 
19.15 Kupić nie kupić — nosłuchać 
warto: 19.30 Gwiazdy światowych 
estrad: 20.30 Fala 72: 20.35 Miniatu­
ry rozrvwk.: 21 Aud dokument.: 
21.25 ..Radio — Szkole”' dla rau- 
czycieli; 21.40 A to Polska właśnie 
— aud. poetycka: 22 Pozn. Chór 
Chłopięcy nod dvr. J Kurczewskie 
go: 22.20 Portrety wielkich wyko­
nawców — L. Kogan: 23.10 Prze­
glądy i poglądy: 23.20 Z belgijskich 
nagrań jazzowych: 23.30 Tango w 
roli głównej; 0.10 Program nocny.

WIADOMOŚCI: 5 6. 7» 8, 10. 12.05. 
15. 16 . 20. 23. 24. 1. 2. 2.55.

PROGRAM II: Falą 407 m 1 UKF 
69,74 MHz: 8.05 Muzyczny tydzień 
Poznania: 8.35 „Ludzie wśród któ­
rych żvjemv”: 9 Gdański konc. 
rozrywk.; 9.35 Nie mą marginesu: 
10.05 Snotkanie z piosenka radź.; 
10.25 „Na wysokości” onow. L. Pła 
żewskiego; 10.45 Z twórczości wlel 
kich symfoników — G. Makler —

Wszyscy czekamy na tramwaj „Hetmańską do Cegielskiego"
Zgodnie z zaplanowanym terminem, odcinek trasy Het­

mańskiej — łączący Górczyn z Wildą — zostanie oddany do 
użytku na przełomie 1972/73 roku. Tak nas poinformowano 
w dyrekcji Zarządu Dróg, Mostów i Zieleni.

W pierwszym etapie prac po­
między ul. Głogowską a ul. 
Dzierżyńskiego, ułożono dwa 
tory tramwajowe oraz dwa 
pasma jezdni (ze zwężeniem 
pod wiaduktem kolejowym). W 
następnej fazie robót (lata 
1975—80), po połączeniu trasą 
Hetmańską Jeżyc ze Staro­
łęką, przystąpi się do bezko­
lizyjnego rozwiązania newral-
gicznych punktów
odcinka:

obecnego
skrzyżowania ulic 

Głogowskiej z Hetmańską oraz 
zawężenia jezdni pod wia­
duktem na Wildzie. Rozpatruje 
się obecnie kilka wersji, które 
mogłyby prawidłowo rozwią-

50 lat razem
Różne drogi wiodły pp. Wójci­

ckich do grodu Przemysława. 
Pani Władysława pochodzi z Sa 
noka, a p. Paweł z Kieleckiego. 
Przez 24 lata zamieszkiwali w 
miasteczku Józefów w powiecie 
puławskim. Tam poznali się, ja­
ko nauczyciele miejscowej szko 
ły i pobrali w 1922 roku. Tam, w 
latach hitlerowskiej okupacji, na 
terenie, gdzie silnie rozwinął się 
ruch partyzancki, prowadzili taj­
ne nauczanie. W ich wspólnej, 
50-letniej historii dwa wątki u- 
znać trzeba za dominujące. Je­
den — patriotyczny, społeczni­
kowski, drugi związany był z nau 
czaniem i wychowaniem młodzie 
ży. P. Paweł Wójcicki z ruchem 
wolnościowym zetknął się bar­
dzo wcześnie, gdyż jako kilku-

nastoletni chłopiec roznosił „bi­
bułę" w okresie rewolucji 1905 
reku.

Tradycje patriotyczne, kulty­
wowane w domu Wójcickich 
sięgają wieku XIX, kiedy to oj­
ciec p. Pawła walczył ochotni­
czo o niepodległość Bułgarii.

Państwo Wójciccy właśnie dzi 
siaj obchodzą 50 rocznicę za­
warcia związku małżeńskiego. 
Wychowali czworo dzieci. Wszy­
stkie ukończyły studia wyższe. 
Doczekali się 11 wnuków, z któ­
rych dwoje również pracuje w 
umiłowanym (przez nich zawo­
dzie nauczycielskim). Oboje Ju­
bilaci, posiadają Krzyże Kawaler 
skie Orderu Odrodzenia Polski, 
a p. Wójcicki także liczne odzna 
czenia wojskowe i partyzanckie.

W najpiękniejszym dla pań­
stwa Wójcickich dniu redakcja 
„Głosu" — którego czytelnikami 
są od pierwszego numeru — 
składa im najserdeczniejsze gra 
tulacje, życząc doczekania dia­
mentowych godów w zdrowiu i 
jak najlepszym samopoczuciu.

(ad)
Fot. — K. Przychodzki

V Symf. cis-moll „Gigant”: 13 
Czas dobrych gospodarzy; 13.20 Gra 
Zespół Chico-Arnez 1 Cubana 
Brass; 13.40 „Kiedy ludzie zaczęli 
zrzucać portki i nakładali miasto­
we spodnie”: fragm. onow.: 14.05 
Czwartkowe spotkania r>rzy muzy­
ce; 14.35 Przegląd czasopism regio­
nalnych; 14.45 Błękitna sztafeta; 
15 Utwory kompozytorów baroku: 
17.15 Aud. ekonom.; 17.25 Radiowy 
Klub Polskiei Muzyki Młodzieżo­
wej: 17.55 Radioexnress: 18.05 Muz. 
kompozytorów radź.: 18.20 Widno­
krąg — program pootHarno-naukp 
wy: 19.15 Jez. rosyjski: 19.31 Książ­
ki. które na was czekają; 20.01 Z 
twórczości Debussv’eeo i Rav«»la:
20.36 Muz. rozrywk.: 21.15 
nia wieczorne — Wł L.
21.30 Rok Moniuszkowski 
wy Konkurs Pieśniarski 
słuchanie II etapu: 22.33
tvczne melodie

Zwierze- 
Terlecki: 
— Radio 
— nrze- 
„Roman-

sentymentalne
piosenki”: 23.15 „Horyzonty muzy­
ki” — aud. poświecona muzyce 
współczesnej i jej problemom.

WIADOMOŚCI:
8.30 9.30. 12.05. 14.

PROGRAM III: 
oraz fal° krótkie

5.30. 6.30.
16. 19. 22.

UKF 66.62 
nasma 20.

7.30, 
23.50.

MHz
31. 41

i 49 m: 7.30 Grudzień w Azji — ga 
węda: 8.05 Mói magnetofon: 8.35 
Naśladownictwo dozwolone — gra 
ork. Syda Lawrence’a: 9 „Kieska” 
— ode. 18: 9.10 Radzieccy niosenka 
rze na festiwalach sono^kirh: 9 30 
Nasz rok 72-gi; 9.45 Tańce H. Wie­
niawskiego: 10 Na estradzie Mundv 
Wanters i John Lee Hooker: 10,15 
N+T czvli nowoczesność i tech-
nika: 10.35 Wszvstko dla
11.45 Koniec wieczności

pań: 
ode.

Prztyczek

Współczuję 
Madziarom
Nabyłem dobre uszczelki 

do okien. Import z Węgier. 
Towar estetycznie zapako­
wany, sam — jak to mawia 
ją spece od reklamy — za­
chęcał do kupna. Nie zapom 
niano o instrukcji obsługi. 
A oto jej treść:

„Sposób stosowania: 
Zdjac z uszczelki tylko gór­
na warstwę papieru, pozo­
stawiając bezwzeglednie 
wewnętrzna warstwę papie­
ru — przy — klejona — do 
tworzywa — powleczona kle 
jem nieschnacym“.

Nasi rodacy uważają, że 
język węgierski jest bardzo 
trudny. Bratankowie znad 
Dunaju twierdzą, że jeszcze 
trudniejszy jest polski. Z 
szczegółowego opisu, infor­
mującego o właściwościach 
uszczelek wynika, iż mają 
oni sporo racji. Ba, wynika 
również, że napocili się przy 
układaniu owego tekstu co 
niemiara. Szczerze im współ 
czuję. Niech pocieszeniem 
dla nich będzie fakt, iż na 
tej nieznośnej polszczyźnie 
niejeden cudzoziemiec zęby 
połamał.

Nie mogę tylko pojąć dla 
czego „Arged“ — importer 
uszczelek nie próbował do­
konać poprawek, w owej in 
strukcji już nie- węgierskiej, 
ale jeszcze nie polskiej, za­
nim towar pojawił się na 
rynku. O współpracy w tej 
pozornie drobnej dziedzinie 
właśnie Węgrzy mówili wie 
le podczas I Międzynarodo­
wego Kongresu Reklamy So 
cjalistycznej, który odbył 
się niespełna półtora miesią 
ca temu w Poznaniu. Cóż, u 
nas to już tak jest, jeśli mó 
wi się o współpracy bez pod 
pisania umowy — wszystko 
pozostaje w sferze życzeń.

(ad)

linii

a wszyscy poznaniacy na

zać przejazd w tych miejscach. 
Szczególny kłopot sprawia 
rozstrzygnięcie sposobu prze­
budowy wiaduktu, ponieważ 
zarówno poszerzenie prześwitu 
mostu, jak i ułożenie trzecie­
go poziomu (dla samochodów) 
nad linią kolejową, wymagać 
będzie dużych nakładów fi­
nansowych i robocizny.

Od ul. Dzierżyń­
skiego w stronę 
wiaduktu kolejo-
weg© 
dwie 
Po i
prac 
stem

biegną 
nitki torów, 
ukończeniu 

pod mo- 
nastąpi w

tym miejscu po­
łączenie

tramwajowej 
biegnącej od ul. 
Głogowskiej do 
ul. Dzierżyńskie­

go.

Prace w obu miejscach zo­
staną podjęte z początkiem 
1975 roku- Do zakończenia ich 
upłynie sporo czasu, w którym 
— korzystając z nowej trasy — 
będziemy musieli pogodzić się 
z tymczasowym (jeśli chodzi o 
przejazd pod wiaduktem) roz­
wiązaniem.

Trasa Hetmańska stanie się 
traktem przelotowym przez 
Poznań dopiero z momentem 
połączenia jej z ul. Obornicką 
(przez ul. Żeromskiego i ul. 
Niestachowską) oraz z trasą 
na Wrocław za Starołęką. (br)

„Z Otchłani Wieków"
Polskie Towarzystwo Archeo 

logiczne, którego poznański 
oddział ma swą siedzibę w Pa 
łacu Górków, wydaje kwartal­
nik popularno-naukowy, zaty­
tułowany „Z Otchłani Wie-
ków”. (Na okładce 
widnieje nadruk: 
XXXVIII”). Nawet 
nie interesuje się

czasopisma 
„Rocznik 

ktoś, kto 
specjalnie

archeologią, znajdzie w tym 
bardzo żywo redagowanym 
periodyku wiele artykułów, 
które na pewno przeczyta z za 
ciekawieniem. Jeśli się trafi w 
kiosku — warto kupić. Gwaran 
tujemy pasjonującą lekturę-

Fr-zy okazji informujemy, że 
właśnie dzisiaj o godz. 17 w sali 
konferencyjnej Pałacu Górków 
(ul. Wodna 27) odbędzie się spotka
nie naczelnym redaktorem
kwartalnika „Z Otchłani Wieków” 
— Markiem Konopka. Zarzad od­
działu Polskiego Towarzystwa 
Archeologicznego zaprasza na nie 
wszystkich entuzjastów archeologii 
i numizmatyki, (z)

Premiera w „Polskim"
12 bm. o godz. 19 na scenie Te­

atru Polskiego odbędzie sie pre-
miera komedii
pt.

Mikołaja Gogola
„Ożenek” — w reżyserii Boh-

dana Hussakowskiego z muzyką 
Andrzeja Zaryckiego. W przed­
stawieniu udział biora miedzy in­
nymi: Bronisława Frejtażanka, 
Kazimiera Nogajówna. Marzena 
Trybała, Stefan Czyżewski. Ja­
nusz Greber i Tadeusz Moraw­
ski. (na)

pow. I. Aslmowa; 12.25 Za kierów-
nica; 
15.10

13 Na olsztyńskiej antenie: 
Album muz. uniwersalnej

15.30 Odrodzenie „Judyty” — opo­
wiada W. Czurikow: 15.45 Ad tibi- 
tum; 16.05 Glosa do Trylogii — „Po 
top” — gawęda prof. dr Wł. Cza­
plińskiego; 16.15 Wszystkie sona-
ty S. Prokofiewa VI Sonata
fortep. A-dur op. 82 gra Swiato- 
sław Richter: 16.45 Nasz rok 72-gi; 
17.05 „Kieska” — ode. 19: 17.15 Mój 
magnetofon; 17.40 Ostatnia deska 
— magazyn; 18.10 W kręgu piosen­
ki; 18.30 Polityka dla wszystkich: 
18.45 Pocztówka dźwiękowa z Ma­
drytu; 19.05 Aktualności muzyczne 
’ Parvża: 19.20 Książką tvgodnia — 
M. Bazanow — „Rachmaninow’/; 
19.35 Muzyczna poczta UKF: 20 Jazz 
z nowych płyt — „Lament gwiaz­
dy” K. Jarretta: 20.25 Człowiek 1 
jego zawód — historycy — rep.: 
20.45 Jeżyk niemiecki: 21 Interra- 
dio — magazyn; 21.30 Piosenki — 
emancypantki: 21.50 Balet tygod­
nia — I. Strawiński „Ognisty 
ptak”: 22.08 Śpiewa Chór AJeksan 
drowa; 22.15 Powieść w wyd. 
dźw „Wojna i pokój”: 22.45 Mel. 
jesiennego wieczoru: 23 Wiersze R. 
Rożdiestwieńskiego: 23.05 Laborato 
rium — magazyn: 23.50 Śpiewa Bob 
by Solo.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7. 8. 10.30. 
15. 17. 19. 22.

£ TELEWIZJA J

8
CZWARTEK PROGRAM
— Sprawozd. z II połowy meczu

Od tygodnia trwają prace mon­
tażowe nowych rozjazdów tram­
wajowych na styku ulic Dzierżyń 
skiego i Traugutta. Wczoraj bry­
gady MPK przystąpiły do spawa 
nia pierwszych elementów skrzy 
żc-wania, a dzisiaj rozpoczyna się 
podbijanie tuczniem gotowych 
już odcinków toru. Mimo zatrud­
nienia 60 ludzi na dwie zmiany, 
roboty w tym miejscu mają po­
trwać jeszcze dwa tygodnie. Nie 
trzeba chyba przekonywać to- 
rowców z MPK o tym, że na u- 
kończente przez nich prac z nie 
cierpliwością czeka cały Dębiec,

pierwszy tramwaj „Hetmańską 
eto Cegielskiego", (br)

Gdy palą się lampy
w ciągu białego dnia
Otrzymujemy dość często sygnały, że lampy uliczne pala sie w po­

rach dnia, najmniej tego wymagających. Kiedy jeszcze daleko do
zmroku — świeca, a pozostała ciemne niejednokrotnie 
nych godzinach wieczornych.

O wyjaśnienie tej Irytującej 
mieszkańców sytuacji, poprosiliś­
my Edwarda Sobuckiego, główne­
go inżyniera Zakładów Energetycz 
nych Poznań-Miasto.

— Sterowanie oświetleniem od­
bywa sie dwoma metodami: przy 
pomocy wskaźników zmierzcho­
wych. włączających prąd automa­
tycznie, oraz zegarów, nastawio­
nych na określony czas. Urządze­
nia te bywaja czasem zawodne. 
Sytuacja ulegnie wyraźnej popra­
wie, gdy wszystkie punkty stero­
wania (a jest ich 200). wyposażone

Budowa hotelu 
— bez zakłóceń
Budowa "hotelu przy ah Sta- 

.ingradzkiej (w pobliżu Cyta-1:
deli) postępuje sprawnie- Obec 
nie — oprócz załogi generalne­
go wykonawcy — Poznańskie­
go Przedsiębiorstwa Budowla­
nego nr 3, zatrudnieni są tam 
pracownicy kilku innych przed 
siębiorstw, m. in. „Hydrobudo­
wy 9”. Właśnie ta załoga po­
stanowiła przyspieszyć frag­
ment robót przy wykopach pod 
fundamenty. Tzw. palowanie 
gotowe będzie 15 bm., zamiast 
pierwotnie projektowanego ter 
minu — do końca tego miesią­
ca.

Z pewnym wyprzedzeniem 
realizuje swoje zadania także 
załoga PPB nr 3- Ten dobry 
start budowlanych wróży, że 
hotel, powstający z wielkich 
płyt, dostarczanych z wytwór­
ni prefabrykatów na Winogra­
dach, będzie gotowy w prze­
widzianym terminie, a więc w 
połowie 1974 r. Warto dodać, 
że 14 kondygnacyjny obiekt 
(około 600 miejsc) budowany 
jest dodatkowo, poza tegorocz­
nym planem przedsiębiorstw 
budowlanych, (a)

piłki nożnej Dynamo Drezno - 
Ruch Chorzów; 8.50 — kolor: Z se­
rii „Słynne ucieczki” — film prod. 
franc. pt. „Ucieczka księcia de 
Beaufort”; 9.55 — Dla szkół — Hi­
storia kl. VI — „Na Wawelskim 
wzgórzu”; 12.45 — Język polski kl. 
I—IV — „Sonet”; 14 — Matematy­
ka w szkole — „Dodawanie i odej­
mowanie liczb” — cz. II: 16.30 — 
Dziennik; 16.40 — Dla młodych wi
dzów Ekran z bratkiem
programie m. in. film z serii „Po­
dróż za jeden uśmiech”; 17.45 — 
kolor: „ZSRR — 50” — Łotewska 
ZSRR; 19.10 — Przypominamy ra­
dzimy; 19.20 — kolor: Dobranoc i
Dziennik: 20.05 ,Pomyłka, pro-
szę się wyłączyć” — fab, 
USA; 21.30 — „Świadkami
książki” progr. public,
,Dean Reed i jago piosenki”

progr. estradowy; 22.40

jeszcze w póź-

będą we wskaźniki 
Nie udało nam sie 
wać dotychczas ze

zmierzchowe, 
tego zrealizo-

względu
zbyt małe dostawy aparatury.

Wskaźniki te usytuowane

na

są
obecnie w peryferyjnych punk­
tach miasta, gdzie trudniej — w 
przypadku awarii — jest dotrzeć 
natychmiast, brygadom remonto-
wym. Na 
starczają

Należy

głównych ulicach wy- 
wyłącznikj zegarowe.

nadmienić.
uszkodzeń oświetlenia

że wiele 
może hyć

usuwanych tylko wtedy, gdy jest 
włączony prąd. Z tego powodu 
lampy musza sie palić w ciągu 
dnia. Hałaśliwość pracy urządzeń, 
służących do likwidacji usterek 
sprawia, że brygady awaryjne nie 
mogą wykonywać napraw w nocy, 

(ask)

Interklub"
poznańskiej TV

W sobotę, 11 bm., zostanie 
nadany w programie ogólno­
polskim telewizji „Interklub” 
— międzynarodowy program 
rozrywkowy, zrealizowany na 
zlecenie Telewizji Polskiej cał, 
kowicie przez zespół Ośrodka' 
Telewizyjnego w Poznaniu.

Programy z tego cyklu rea­
lizują i emitują kolejno wszy­
stkie kraje, wchodzące w 
skład Interwizji, z udziałem 
wykonawców tych państw.

Polski „Interklub” zrealizo­
wany został w Wielkopolsce, w 
scenerii pałaców w Poznaniu, 
Rogalinie, Pawłowicach i Lu- 
bostroniu, wśród rogalińskich 
dębów, wiatraków w Osiecz­
nej, z wykorzystaniem starych 
powozów i koni stadnin w Sie­
rakowie, Racocie i na Woli.

Udział biorą wykonawcy z 
Budapesztu, Pragi, Bratysła­
wy, Sofii, Berlina, a z pol­
skich wykonawców — Zdzisła­
wa Sośnicka, Łucja Prus, Ur­
szula Sipińska, Trubadurzy, 
Andrzej Dąbrowski. Janusz Ho 
jan, Asocjacja HAGAW i An­
drzej Rosiewicz, Jan Ptaszyn- 
Wróblewski, Jerzy Milian, Ol­
ga Sawicka oraz balet. Scena-

Kierowcy są proszeni
Kierowca taksówki, który w 

dniu 15 sierpnia 1972 r. ok. godz. 
2J z miejsca wypadku drogowego 
w Koziegłowach pow. Poznań za­
brał rannego mężczyznę i prze­
wiózł go do Ambulatorium Pogoto 
wia Ratunkowego w Poznaniu 
przy ul. Kórnickiej oraz kierowca 
ciągnika, który widział sam wypa­
dek, proszeni sa o zgłoszenie się 
w Posterunku MO w Czerwonaku 
pow. Poznań, tel. 558-75.

| Tel 657 18. qodi 8.30—15

riusz reżyseria Stefan
Mroczkowski, zdjęcia filmowe 
— Andrzej Strzelecki, choreo­
grafia — Henryk Konwiński. 

(na)

INFORMUJEMY

film 
byłv 

22 —

Dzien-
nik; 23 — Wiadom. sport. — w 
tym fragm. meczu hokejowego 
CSRS — Szwecja.

PROGRAM II: 17.20 — kolor: 
„Słoneczne stolice” ।— film TVP: 
17.40 — kolor: „Cb kraj to obyczaj” 
(Nic nowego); 18.10 — kolor: „Gu­
staw jest praktyczny) — (Gustaw) 
— animowany film węg.; 18.15 — 
kolor. „Światło XX wieku” — 
(Kolorowe snotkania); 18.45 — Je­
żyk angielski w- nauce i technice- 
19.20 — Dobranoc i Dziennik; 20.05 
— kolor: Karuzela — program TV 
Radź.; 20.55 — kolor: 24 godziny- 
21.05 — kolor: „Gliniane zwierząt-
ka babci Chamry' (Wzory)
program TV Radzieckiej; 21.15 - 
kolor: „Brygada śledcza w akcji 
— film fab.; 22.50 — Jęz. franc. - 
powt.

Dzisiaj (9 bm.): * Godz. 16 — 
klub „Wierzbak” (ul. Wojska Pol­
skiego 6) — montaż poetycko-mu­
zyczny „Złote gody Kraju Rad”. 
• Godz. 17 — sala TMP (St. Ry­
nek 10) — prelekcja H. Korpikie- 
więza pt. „Meteoryty”. * Godz. 18: 

\ A Biblioteka ul. Arciszewskiego — 
ppoljkanie z E. Morskim nt .Wra­
żenia z podróży do ZSRR”. A 
Sali ZBoWiD (ul. Lampego 10) — 
spotkanie członkiń Klubu Ravens- 
brjeck. A Dom Technika (ul. Sta- 
lingradzka 5) — prelekcja W. Łęc-
kiego pt/ 
wód w i
RWPG”. 
Szkoły

.' „Ocena agresywności 
świetle nowej normy 
A Sala nr I Wyższei

Ekonomicznej (ul. Mar­
chlewskiego 146) — prelekcja L. No­
waka pt. „Niektóre problemy me­
todologiczne w ękonomii i ekono­
metrii”. A Klub Międzynarodowej 
Prasy i Książki (ul. Ratajczaka 39) 
— prelekcja W. Bagar-Osuchow- 
ękiej pt. ..Pierwiastki ludowe w 
muzyce Szymanowskiego i Gersh­
wina”. @ Godz. 20 — klub ..Od 
Nowa” (ul. Czerwonej Armii 80) 
recital L. Długosza z krakowskie! 
„Piwnicy pod Baranami”.

Zespół Pieśni i Tańca „Wielko­
polska” przyjmuje do 20 bm. w 
Pałacu Kulturv zanisy uzdolnionej 
młodzieży w wieku '17—25 lat. do 
sekcji chóralnej i baletowej.

A Po raz trzeci w tym roku roz 
kopano chodnik na ul. Marceliń- 
skiej (odcinek między ul. Przyby­
szewskiego i Grochowską). Miesz­
kańcy ze zdziwieniem patrzą jak 
jedni pracownicy rozkopują chod­
nik, drudzy zasypują i układają 
płytki. Oczywiście nie na długo, 
bo zjawia się następna ekipa i 
tak... w kółko. Czyżby nie było ni­
kogo, kto by koordynował roboty 
ziemne?

A Od dwóch miesięcy czekają 
lokatorzy z ul. Matejki 1 na wpra­
wienie szyb do okien w piwnicy. 
Mimo monitów, kończy się nadal 
na obietnicach.

A W lipcu br. wprowadziliśmy 
się do mieszkań przy ul. Pala­
cza 43. Do tej pory — mimo na­
szych próśb — Zakłady Energe­
tyczne nie przysyłają inkasenta. 
Boimy się — piszą lokatorzy — ra 
chunków, gdyż... 5 miesięcy to ka­
wał czasu. A z prądu i gazu ko­
rzystamy.

A 27 października br. o godz. I? z 
Wrocławia wysłano pod adresem p- 
S.P., zamieszkałego przy ul. Ognik, 
list ekspresowy. 30 X. br. około 
godz. 13 wrzucono go do skrzyn­
ki adresata, razem z gazetą. Na 
kopercie przekreślono słowo „eks­
pres” mimo opłaty - 6.50. Na od­
wrocie listu napisano „adresat nie 
znany” — data: 28. X. Poznań 2. 
Chcielibyśmy zatem wiedzieć jalc 
się to stało, że mimo dokładnego 
adresu list do adresata trafił do­
piero po czterech dniach?

BI Dyrekcja Zarządu Aptek wy­
jaśnia, że przedłużenie remontu 
apteki nr 27 przy ul. Ozimina 1 na 
stąpiło nie z winy dyrekcji. Apte­
kę powtórnie otwarto 6 bm.

H Urząd Telefonów Miejscowych 
poinformował nas, że wywiesił 
aktualne informacje dot. aparatu 
wrzutowego — międzymiastowego, 
zainstalowanego w urzędzie pocz­
towym nr 1,
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